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Cyrankiewicz, General 
ny Sekretarz PPS wygłosił prze 
mówienie, w którym poddał 
głębokiej analizie międzynaro- 
dową sytuację polityczną i omó 
wił zadania, jakie stają przed 
Polską Partią Socjalistyczną w 
tym okresie. Wnioski, jakie po- 
stawił tow. Cyrankiewicz, są 
proste i jasne. Wobec narasta- 
nia agresywności kapitalizmu i 
imperializmu zaglosaskiego, wo 


bec popierania niemieckich zbro , 
dniarzy wojennych i ich apety-- 


tów, musimy zewrzeć szeregi 
klasy robotniczej i sił postępu 
i demokracji. Podżegaczom wo- 
jennym musimy przeciwstawić 


zjednoczone siły obrońców po- | 


koju i sprawiedliwości społecz- 
nej. 

Na naszym, polskim odcinku 
przejawić się to musi w dążeniu 
do jedności klasy robotniczej, 


poprzez połączenie Polskiej Par, 


tii Socjalistycznej z Polską Par- 
tią Robotniczą. Przemówienie 
tow. Cyrankiewicza wytyczyło 
wejście na tę drogę naszej Par- 
tii, Jest to wynikiem coraz wy- 
raźniejsześo podziału świata na 
dwa obozy: socjalizm i kapita- 
lizm typu faszystowskiego. Nie 
ma już w Świecie miejsca na 
trzecią siłę. Partie socjalistycz- 
ne zachodnio - europejskie, któ- 
re chciały taką rolę odgrywać, 
czy chcą, czy nie chcą, muszą 
znaleźć się w jednym obozie z 
faszystowskim gen. Franco, z 
greckimi mordercami własnego 
narodu, z przedstawicielami rzą 
du Bizonii, którzy do niedawna 
uznawani byli za zbrodniarzy 


wojennych, wysługujących się 


Do 
Komitetów i Kół OMTUR 


W związku z 25-leciem OM- 
TUR w dniu 18 kwietnia zosta- 
nie wydany specjalny numer 
tygodnika „Młodzi Idą", zawie- 
rający materiały z historii na- 
szej Organizacji. 
Sadzimy, iż ze względu na 
ciekawą treść wiele Kół zachce 
podwyższyć nakład numeru, 


Zgłoszenia zwiększonej wysył 
ki tego numerr przyjmujemy 
do dn. 10.1V.48 r 


| eo 


Hitlerowi, 
naród niemiecki. 
partie, które mienią się być so- 
cjalistycznymi rezygnują po ko- 
lei z drogi do socjalizmu, -wpro- 
wadzając metody (np. w Anglii) 
wrogie socjalizmowi, 


W krajach demokracji ludo- 
wej, gdzie Socjalizm realizowa- 


konsekwentnie 
mas pracują- 


i 
dzięki ofiarności 
cych, Jego zwycięstwo uzależ- 
nione jest od pełnego uzgodnie- 
nia dróg i celów partii politycz- 
nych, które budują ustrój spra- 
wiedliwości spałecznej. 


ny jest stale 


| 
Y postawienie problemu 


robotniczych jest tylko wyni- 
kiem sytuacji międzynarodo- 
wej? Nic podobnego. Dzięki 


Polsce i w innych krajach sło- 
wiańskich realizuje się Socja- 
lizm w praktyce. A tam, gdzie 


ważań i platonicznych dążeń 
cy, w zwalczaniu tych samych 
wspólnych wrogów, 
|stać jedność myśli i działania 
| musi zacierać się linia podziału 


niczej 


lenia i usuwania tych różnic 


które stoją na przeszkodzie peł- 


|nej jedności klasy robotniczej. 


| Jest zupełnie zrozumiałym 


a dziś reprezentują 


Widzimy, jak 


Z 
G jedności organicznej partii | 
zwycięstwu Armii Czerwonej w 


realizacja Socjalizmu przestała 
być tematem teoretycznych roz 


tam w codziennym trudzie i pra 
musi nara- 
która rowstała w klasie robot- i 
naskutek wzajemnych 
błędów i ciążenia tradycji: Te- 


| mu procesowi towarzyszyć musi 
pogłębienie ideologicznego szko 


liże proces jednoczenia klasy ro- 


Nowe motocykle polskiej produkcji SHL 100 cm. 
gotowe motory czekają na próbną jazdę 


Na zdjęciu 


1948 R. 


botniczej ma zasadniczy wpływ 
na kształtowanie się problemu 
młodzieżowego w Polsce. Stoi 
przed nami wyraźnie zagadnie- 
nie pełnej jedności całej demo- 
kratycznej młodzieży polskiej. 
Jako omturowcy stwierdzaliśmy 
zawsze, że jesteśmy „młodą 
śwardią PPS". Na obecnym eta 
pie historycznym rola ta nakła- 
da na nas obowiązek przygoto- 
wania ideologicznego naszej Or- 
ganizacji do tej jedności. 


Odbudowa Warszawy postępuje naprzód. Góry gruzu znikają 
isybko, a na miejscu niedawnych ruin kładzieny betonowe fun. 


damenty pod nowoczesne, czyste domy 


Właśnie w tym roku upływa 
ćwieróćwiecze istnienia naszej 
Organizacji. Ten okres to wiel- 
ki udział w zwycięstwie idei 
socjalistycznej w Polsce. Przed 
wojną OMTUR był ośrodkiem 
walki z sanacją, ośrodkiem le- 
| wicowej, rewolucyjnej myśli so- 
jejalistycznej. Wielu wychowan- 
ków OMTUR zasila dzisiaj ka- 
dry aktywistów nie tylko PPS, 
ale również PPR. Ta dobra tra- 
dycja musi być naszym wkła- 
dem w ogólny dorobek młodzie- 
ży polskiej, Zadaniem chwili 
jest wzmocnienie aktywności i 
ideowości naszych szeregów. — 
Na drodze do jedności młodzie- 
ży polskiej wyzbywać się bę- 
dziemy błędów prawicowości i 
oportunistycznych naleciałości, 
będziemy zwiększać nasze wy- 
siłki, aby młodzież wychować 
w idei walki o postęp. Z histo- 
rii naszej Organizacji czerpać 
będziemy doświadczenie na 
przyszłość. Wnioski wyciągać 
będziemy' nie tylko z zasług, 
ale i błędów, które każdy ruch 
żywy w swojej historii posiada. 
W szystkim, którzy ulegają 

podszeptom kapitulantów 
i panikarzy, oświadczamy: 

Nowy etap w historii rucnu 
młodzieży w Polsce, to nie li- 
kwidacja dotychczasowych Ör- 
ganizacji Młodzieżowych, to nie 
zaprzestanie ich dotychczaso- 
wej działalności i likwidacja ich 
dobrych tradycji, ale to zlanie 
się wszystkich nurtów i przeję- 
cie ich najlepszych osiągnięć, 
to lepszy, bo sprawniejszy spo- 
sób realizowania wspólnych ce- 
lów, które przed młodzieżą po!- 
ską stoją. 


Komunikacja wodnu jest tania i dostarcza nicle miłych wrużeń. 
Fotografia przedsta wia przystań Państwowej 
skąd można płynąć do F'łociawka i Józefowa 


Żeglugi Rzecznej, 
Lubelskiego 


“zy podoba się wam „Tereni“. 
200 Kraków. Jak widzimy, dla 
domek 


Ofiarował ją warszawskiemu 
pięknej łani buduje się już 


p Wszystkie zdjęcia: Film Polski. 


1 ; ; s 
Wierzymy, że nasi omturow- 


zy okażą się godni rewolucyj- 
nej przeszłości właśnie na tym, 
(najważniejszym w naszej histo- 
rii — etapie. 


MŁODZI IDA 


Solidmrna walka mas pracujących. 


PONOC 


WECCIE 


pozrzyżuje plany imperialisłów 


Mobilizacja sił lewicy w skali międzynarodowej do walki 
z podżegaczami wojennymi, z imperializmem kapitan, o utrwa- 
lenie pokoju światowego jest dziś naczelnym zaudzuiam stoją- 
cym przed caiym obozem postępowym, a przede wszystkim 
przed partiami robotniczymi, partiami rewolucyjnymi-marksi- 
stowskimi. 

W Polsce obie partie marksistowskie — Polska Partia Socja- 
listyczna i Polska Pariia Robotnicza znalazły się na nowym 
etapie współpracy, zmierzającej już do połączenia organiczne- 
go PPS i PPR w jedną partię zrzeszającą polską klasę robotni- 
czą, To całkowite zespolenie i zjednoczenie wysiików spotęguje 
siły nie tylko polskiego ale i światowego ruchu robotniczego. 


Nic więc dziwnego, że nowy okres, 
zapoczątkowany oficjalnie wypowie- 
dziami tow. Cyrankiewicza i tow. Ga 
mułki, spotkał się cd samego począł- 
ku z „gromami', 
razami oburzenia, 


zachodniej w stosunku do ostatnich 
wydarzeń w Czechosłowacji i otwarty 
atak na czechosłowacją Socjalną De- 
! mokrację, 

inwektywami, wy- 


tym razem praw- 
pircie przez większość partyj socjali- 
stycznych Europy zachodniej tzw. 
Planu Marshalla oraz czynny udział 
tych partyj w moniowaniu sojuszu mi 
litarnego pięciu państw zachodnich, 
W ten sposób partie te przyczyniają 


dziwie szczerego, bo płynącego z co- 


raz bardziej niepewnych swego jutra 
kół międzynarodowej reakcji i to za- 
równo tej jawnej, z wielkich trustów 
i karteli, jak i tej, co pod płaszczy- 
kiem pseudo - postępowym, pseudo- 
socjalistycznym, wysługując się moż- 
nym panom z Wall - Street była naj 
niebezpieczniejsza przez 
kryzję, 


Europy i podporządkowania politycz 
neżo i gospodarczego Europy zacho- 
dnie; imperializmowi amerykańskie- 
mu. Wskutek tega kierownictwo więk 


swoją hipa- 
przez szyld, który 
mógł obałamucić naiwniejszych. 


łaszywy 


szości zachodnie - europejskich par- 

Zdecydowane stanowisko, konsek- | tyj socjalistycznych stało się sojusz- 
wentnie rewolucyjna postawa PPS, | nikiem emerykańskiego kapitalizmu, 
socjal - demokracji czechosłowatkiej; | rozwijającego ofensywę przeciwka 


socjalistów włoskich, zdemaskowały 
udo - socjalistycznych wasali ka- 
łu. Ostatnie wydarzen'a potoczy 


wszelkim ruchom społecznie radykal- 
nym i rewolucyjnym. 


Równocześnie ie partie socjalisty- 


ły się i toczą w szybkim tempie, wy- 


Io BRC: resztyfsytuscję. czne Europy zachodniej, które mają 


(wpływ na rządy swych państw, wzię 
ły udział w niszczeniu podstaw po- 
wojennego systemu bezpieczeństwa i 
pokoju Świalowegc, opartego 


Podczas, gdy na terenie naszego 
kraju, aktywy wojewódzkie PPS ma- | 
nifeslują solidarność z ostatnim prze 
mówieniem tow. Cyrankiewicza, wy- 
głoszońym na Radzie Stołecznej Par- 


na u- 


tii w Londynie zbiera się konferen- 


t M AE '|kańską w stosunku do Niemiec, a 
zo PADU socjalistycznych, na której | zwłaszcza zaniechanie nacjonalizacji | 
prawica podejmuje prowokacyjne u- | ctężkiego przemysłu ETA 


chwały, zwrócone przeciw Czechosło 


; i; twerzenie marionetkowego państew- 
wackiej Socjal - Demokracji, przeciw 


ka niemiecka - zachodniego i jego 
uprzywiłejowanie kosztem krajów zni 
szczonych przez Niemcy hitlerowskie 
oraz odbudowę potęśi gospodarczej 
Niemiec, niosącej groźbę nowej agre- 
sji Polityka ta prowadzi w prostej 
linii do odrodzenia niemieckiego im- 
perializmu,* nacjonalizmu i rewizjoni- 
zmu ze wszystkimi groźnymi dla po- 
koju następstwami. 


polityce jedności robotniczej, repre- 
zentowanej przez PPS i Włoską Par- 
tię Socjalistyczną. W rezultacie PPS 
występuje z Komitetu Międzynarodo- 
wych  Konierencji 
Również swoje 


Socjalistycznych 
wystąpienie zgłasza 
czechosłowacka socjal - demokracja 
i socjaliści węgierscy, socjaliści 
włoscy cpuszczają londyńską salę o-i 
brad, protestując przeciw obraźliwym 
atakom na włoskie masy pracujące, 


a 


Ideologicznym wyrazem owej poli- 
tyki większości partyj  socjalistycz- 
rych zachodu stała się teoria tzw. 
„trzeciej siły", Jest ona niczym in- 
nym, fak powtórzeniem starych błę- 
ców II Międzynarodówki okresu 
przedwojennego, które doprowadziły 
do katastrofy ruchu robotniczego, 
triumiu faszyzmu i do wojny, 


OŚWIADCZENIE PPS 


W oświadczeniu Polskiej Partii So- 
cjalistycznej w sprawie wystąpienia 
PPS z międzynarodowych konferencji! 
socjalistycznych, czytamy: 


Polska Parlia 
od dłuższego coraz kryfycz- 
niej ewolucję polityczna 
większości partyj socjalistycznych za- 
chodnio-euzropejskich, Pariie te co-| 
rez wyrzżniej schodziły z linii walki 


z 


Socialistyczna 
czasu 


już 

Ze szczególnym naciskiem musłmy 
napiętnewać postawę większości par- 
tyj socjalistycznych zachodu wobec 
Związku Radzieckiego í krajów de- 
mcokracj! ludowej, Kierując się ślepą 


i ustroju 


oceniala 


o Socjalizm i pokój na manowce kom 
promisu z siłami prawicy społecznej 
i torowanie drogi reakcji międzyna- 
rodoweł. Wyrazem tej polityki stało 
się dążenie do rozbicia jedności kła- 
sy robotniczej, podjęcie ofensywy 
przeciwko ruchowi komunistycznemu 
i uderzenie w lewicowe skrzydło mię 
dzynaredowego ruchu socjalistyczne- 
fo. Najjaskrawszym tego przejawem | 
było stanowisko zajęte przez więk- 


nienawiścią da komunizmu 
kowicie perspektywę historyczną i 
nie potrałia ocenić roli ZSRR jaka 
czynnika pasiępu społecznego, ani po 
kojowych założeń polityki zagranicz- 
nej Związku Radzieckiego Tę polity- 
kę ślepej nienawiści wobec ZSRR 
parlie owe rozciąśają stopniowo na 
gdzie do- 
konal się po wojnie wielki przewrói 
szość partyj socjalistycznych Europy | społeczny i gdzie tworzą się nowe, 


kraje demakracji ludowej, 


Ukoronowaniem tej polityki jest po | 


się do rozbicia politycznego jedności | 


mowach poczdzmskich. Partie te ho- | 
wiem zaakcepiowały politykę amery | 


radzieckiego, partie te zatraciły cał-, 


į postępowe formy życia społecznego, 
torując drogę socjalizmowi. W kon- 
sekwencji partie owe przyłączyły się 
do kampani: podżegaczy wojennych 
przeciwko ZSRR i krajom demokra- 
cji ludcwej, zainiciowanej przez naj- 


dzynarodowej. 


PPS brała dotychczas udział w mię 
dzynarodowych konierencjach socjali- 
stycznych, bo uważała za swój abo- 
wiążek, aż do wyczerpania wszelkich 
możliwości, oddziaływać na partie so 
cjalistyczne w kierunku zmiany ich 
polityki w duchu prawdziwie socjali- 
stycznym i zmierzającym da odhbudo- 
wania jedności ruchu robotniczego, 


Ostatnie wydarzenia, świadczące o 
ostałecznym podporządkowaniu poli- 
|tyk* prawicowych partii socjalistycz- 
nych strategii imperializmu każą 
stwierdzić, że jest to bezcelowe. 
Federa- 
cji Związków Zawodowych oraz sta- 
nowisko, jakie większość partyj so- 
cjalistycznych Europy zachodniej za- 
jęła wobec jednalitoirontowej polity- 
jki PPS, Czechosłowackiej £ «ialnej 
| Demokracji i Włoskiej Partii Socjali- 
stycznej, co się przejawiło w uchwa- 
lach ostatniego posiedzenia Komitetu 
Międzyrarodawych  Konierencji So- 


cjalistycznych, stwierdzamy: 

1 że istotą polityki obecnego kie 
rownictwe większości partyj so 

cialistycznych Eurapy zachodniej jest 


dażenie do utrwalenia i pogłębienia 
rozbicia w ruchu robotniczym, 
że zmierzają 


2 wszelkiej 


partiami 


Próby rozbicia Światowej 


one do zerwania 
współpracy 
socjalistycznymi 
zostały wierne 


z tymi 
które po- 


założeniom  marksi- 
zmu i realizowały konsekwentnie je- 
dność ruchu robotniczego, 

na kierownictwo o- 


3 wych partyj spada całkowita 
odpowiedzialność za dalsze rozbicie 


", 
że zatem 


ruchu robotniczego i płynące stąd 


| konsekwencje. $ 
f 

Wobec tego PPS uważa dalszy 
swój udział w międzynarodowych 


konierencjach socialistycznych, zwo- 
ływanych przez Komitet za bezcela- 
i wy. Odcinając się w ten sposób ad 
| prawicowego kierownictwa partyj so- 
cjalistycznych Europy zachodniej, Pol 
ska Partia Socjalistyczna wyraża rów 
uocześnie swą całkowitą solidarność 
z masami robotników socjalistycznych 
całego świata, wyraża im swą gorącą 
sympatię, deklarując gotowość współ 
działania i pomocy w ich walce prze- 
ciwko ofensywie kapitalizmu i re- 
akcji. 

PPS wzywa socialistów wszystkich 
krajów, by stanęli w szeregach walki 
o jedność robotniczą, o socjalizm, o 
pokój. 

Wierzymy niezachwianie, że w mo- 
mencie, gdy masy socjalistyczne ro- 
| botników wyzwolą się spod wpływu 
"prawicowego kierownictwa, nastąpi 
| realizacja prawdziwej jedności robot- 


niczej, tak bardzo upragnionej przez 
masy pracujące całego świata. 
Wierzymy głęboko, że solidarna 
walka wszystkich ludzi pracy pokrzy- 
'żuje plany imperialislyczne i 
obronić pokój, ciężka wywalczonym 
wspólnym wysiłkiem wszystkich sił 


postępu. 


bardzie; wsteczne żywioły reakcji mię 


zdoła | 


NUMER 13 


Rezolucja 


Na zebraniach aktywów wojewódzkich PPS w dniach 20 — 22 marca hr. 
; przyjęto następującą rezolucję: 
Zebrani członkowie aktywu wojewódzkiego, po wysłuchaniu referatu 

przedstawiciela CKW stwierdzają jednomyślnie, że: 

Całkowicie sołidaryzują się z treścią przemówienia Sekretarza Ge- 
1 neralnego PPS, tow. Józefa Cyrankiewicza z dnia 17 marca br., który 
wytyczył dalszy etap historyczny w rozwoju polskiego ruchu robotniczego, 
od jednolitego irontu PPS i PPR do całkowitego organicznega zjednacze- 
nia w szeregach jednej Partii, 

Wyrażają całkowitą solidarność z polityką centralnych władz parlyj- 
2 nych z tow. Cyrankiewiczem na czele | uznają, że droga realizowa- 
nia tej polityki wiedzie przez coraz Ściślejszą pracę polityczną, organiza- 
cyjną i ideologiczną w myśł hasła wysuniętego przez ttow. Cyrankiewicza 
i Gomułkę: Przez jednolity front da zjednoczenia PPR i PPS w jedną par- 
lię klasy robotniczej. 

Uznają zgodnie z przemówieniem tow. Cyrankiewicza — iż ziedno- 

czenie obu partii musi nastąpić na płaszczyźnie ideologii marksł- 
stowskiej, co wymaga zdecydowanego odcięcia się od prawicowego pseudo- 
socjalizmu i dalszego zaostrzenia ideologicznej i organizacyjnej walki 
w szeregach PPS z prawicowym oportunizmem i WRN-nowską dywersją. 

Stwierdzając to, zebrani deklarują całkowitą gotowość podporządkowa- 

nia się wszelkim decyzjom i instrukcjom władz centralnych Partii, zmie- 
rzających do podniesienia poziomu ideologicznego, usprawnienia pracy or: 
ganizacyjnej, wzmocnienia dyscypliny wewnętrznej i złamania prawicowe- 
go opartunizmu, jako niezbędnych warunków realizacji etapów przygoto- 
wania jedności i pozwalających naszej Partii na wniesienie jak najwiek- 
szych wartości do zjednoczonego ruchu robotniczego. 


Podżegacze wojenni za parawanem 


Uchwałą poczdamskisj, 
została powołana Sojnusznicza Rada Kow 


konferencji że uchwały londyńskie 


wo powiedział, 
mają „charakter prowizoryczny" 


troli jako organ czterech mocarstw oku- |stępnie sam sobie zaprzeczył, twierdsac 


pujących Niemcy celem koordynacji |że w Londynie nie powzięte żadnych 
działań w stosunku do wczorajszego | uchwał. 
agresora, Marszałek Sokołowski, nie otrzymaw- 


Niestety, państwa zachodnie, sabotn- szy zadawalającej odpowiedzi złożył 
jace stale uchwały poczdamskie, nie aświadczenie, w którym  powiedzisł 
odbiegły od tej „zasady“ i w dziedzinie | m. in.: 
per Buty Kroki „Przedstawiciele St Zjednoczonych 


Gdy dn. 
na posiedzeniu Rady 
skiem o postawienie 


Sokołowski 
wystąpił z wnio- 
aa porządku obrad 
deklaracji, ministrów spraw 


21 marcu marsz. 


i W. Brytanii uchylają się od składania 
Radzie Kontroli sprawozdań swej 


strefach 


ze 
działalności zachodnich. 


W ten sposóh wstrzymali oni funkcjo- 


H w 
zagraniez- 


nych Polski, Czechosłowacji i Jugosła- 
wii w sprawie Niemiec, przedstawiciele 
trz- pozostałych mocarstw bez 


nowvanie aparatu kontrolnego w Niem: 
czech, utworzonego na podstawie ukła- 


QGdpawiedzi.l- 


uza- 


du międzynarodowego. 


sadzrienia swego stanowiska sprzeciwili 
się wnioskowi. 

Wiedy oświadczył marsz. Sokołowski, 
że o ile Rady 
dyskusji w spra- 
wie deklaracji trzech państw, 


ność za pogwałcenie tego układu spada 
wyłącznie na nich. 
Przedstawiciele Stanów _ Zjednoczo- 


|nych, Wielkiej Brytanii i Francji swym 


pozostali członkowie 


Kontroli odmawiają je p 
postępowaniem dowiedli jeszcze raz, że 


dotyczą- 
ssj Rada Kontroli, 


WNE ri „A reprezentująca cztero- 
cych Niemiec, — to należy uważać, że UŁO 


Pi P I; 
3 p ; - š iec z prak- 
w ich mniemaniu Rada Kontroli nie | 519774 sautekana Niem = $ prak 

i : 7. idzeni ie ist 
jest organem kontrolnym nad Niem- tyeanero p ounkta widzenawnie EYE 
GEE już. Wynika to jasna z zachowania się 
x i zedstawicieli St. Zjednoczonych, W. 

Morarstwa zachodnie — powiedział przedstawicieli St Zjed MA 


marszałek Sokołowski — traktują Radę Brytanii" i | Frencjina poszyt nin 


Kontroli, jako zasłonę, za którą pragną 
ukryć swą działalność. 


przednich posiedzeniach Rady Kontrali 
i jej organów“. 

Następnie marsz. Sokołowski domagał 
się ujawnienia na Radzie Kontroli wy- 
ników konferencji londyńskiej trzech ; 
mocarstw. Konferencja ta bowiem pod- 
jeła uchwały w sprawie Niemiec. 

To oświadczenie delegata radzieckie. 
go, spotkalo 


Po złożeniu tego oświadczenia, mar- 
szałek Sokołowski, który przewodniczył 
posiedzeniu, opuścił wraz ze swymi 
współpracownikami salę narad, 

Związek Radziecki, stojący na straży 
postępu i pokoju, ma dla swej decyzji 
niewątpliwe, całkowite poparcie. wszyst- 


kich ludzi, którzy nienawidzą wojny. 


się z wykrętną odpowie- 


Robertsona, 


dzią gen. który początko- 


Nowe zadania 


W końcu marca rb. odbyły 
Pradze trzydniowe obrady  Polsko-Cze- | niepotrzebnie wysiłków. 
chosłowackiej Rady Współpracy Gospo- 
darczej. 


się w |tak, ażehy o ile możności nie duhlować 
Trzeba przy- 
śpieszyć realizację budowy wspólnych 
Rada została powołana w wy- obiektów polsko-czechosłowackich na 
niku umów zawartych w lipcu 1947 r. | terytorium Czechosłowacji i czechosło: 
|wacko - polskich na terytorium Polsxi, 


Zamykając ohrady, 
delegacji polskiej 


przewodnicząsy 
tow. Hilary 
| Mine, nawiązując da głęhokich zmian, 
jakim uległa sytuacja od lipca 1947 r. 
do marca 1948, zwrócił uwagę na nowe 


| Trzeba wreszcie pomyśleć o wzajemnej 
wymianie siły rohoczej kwalifikowanej 
i niewykwalifikowanej tam, gdzie vd. 
czuwa się jej deficyt. 


min. 


3) Trzeba opracować i szyhko wpev- 
wadzić w życie plan wzajemnej koordy- 
nacji zagłębia Śląska - Dahrowskieza 
i przez wspólne wykorzystanie 


zadania jakie stają w dziedzinie gospo- 
darczej przed obu państwami w tym 
nowym okresie. 

f A A a źródeł 
Tak więc tow. Mine oświadczył: x 


1) Polski Baltyk i Polskie Wybrzeże 
Baltyckie muszą się stać w najbliższym 
jtzasie również i czechosławackim* Bał- 
lykiem i 


energii, rozbudowę wspólnej sieci ga- 
zociągów, sieci elektrycznej, komunika. 
cyjnej itd. 

4) W zakresie współpracy rolniczej 


|trzeba opracować i wprowadzić w życie 
Muszą być | 


czechosłowackim wybrzeżem 


i czechosłowackim morzem. 


plan wzajemnej pomocy w dziedzinie 


stworzone takie warunki, aby Czecho- deficytowych upraw w załeżności od 
słowacja faktycznie przestała być kra- j najbardziej dogodnych w każdym kra- 
jem śródlądowym, a stała się fakty: 


jju warunków, przede wszystkim warun- 


nie krajem o szerokim dostępie do nio. |ków przyrodzonych 

wa 3 TA 5 Ap 
a 5) Można podjąć próbę stabilizacji 
2) Trzeba w przyśpieszonym tempie jeen na wielolelni okres w -tosunkach 


opracować plu rozdziału produkcji między obu naszymi krajami. 


MŁODZI IDĄ 


SŁUŻBA POLSCE 
WOBEC JEDNOŚCI MŁODZIEZY 


Znane już wszystkim dwa za- 
sadnicze wystąpienia Sekreta- 
rza Generalnego CKW PPS 
tow. Cyrankiewicza oraz Se- 
kretarza Generalnego KC PPR 
tow. Gomułki, określające no- 
wy etap rozwoju polskiej klasy 
robotniczej na drodze ku jed- 
ności, dały jasne sprecyzowanie 
sytuacji międzynarodowej i we- 
wnętrznej. W tych warunkach 
dojrzała wśród młodzieży idea 
zjednoczenia swych wysiłków, 
stworzenia jednej organizacji 
młodzieżowej w 'Polsce. Etap 
najbliższy, etap scalenia istnie- 
jących dotychczas organizacji 
młodzieżowych, mający doko- 
nać się poprzez dalsze zbliże- 
nie mas czionkowskich, podcią- 
śnięcie ich ideologicznie oraz 
pogłębienie dotychczasowych, 
niewystarczających form współ- 
pracy, zbiega się jednocześnie z 
rozpoczęciem prac brygad „Słu- 
żby Polsce", 

W chwili obecnej, po zakoń- 
czeniu szerokiej akcji propagan 
dowej, która przedstawiła nie 
tylko młodzieży, ale i całej ma- 
sie społeczeństwa cele i zada- 
nia „SP“, rozpoczyna się reje- 
stracja poborowych do pierw- 
szych brygad. Organizacje mło- 
dzieżowe, współtworzące „Służ- 
bę Polsce", biorą poprzez swój 
szeroki aktyw masowy, czynny 
udział w pracach Komisji Po- 
pularyzacyjnej SP, oraz stana- 
wią jeden z nodstawowych czło 
nów Komisji Kwalifikacyjnych. 
dając tym dowody, jak wielkie 
znaczenie ma SP dla naszej mło- 
dzieży. 

Wśród wielkich zadań Służ- 
by Polsce wysuwają się na czo- 
ło korzyści, jakie młodzież o- 
trzymuje poprzez uzyskanie na- 
uki, zawodu i pracy, dając jed- 
nocześnie tym samym państwu 
tak bardzo potrzebnych w okre 
sie odbudowy, planowej gospo- 
darki i szybkiego rozwoju prze- 
mysłu setki tysięcy wykwalifi- 
kowanych robotników. Szcze- 
gólne znaczenie ma to dla mło- 
dzieży wiejskiej, której masa 
marnuje się po swoich wioskach. 
Służba Polsce stworzy dla tej 
młodzieży szerokie możliwości 
zdobycia zawodu i otrzymania 
pracy z pożytkiem dła siebie i 
państwa. 

Na odcinku poprawienia fa- 
talnego stanu zdrowotnego mło- 
dzieży, będącego wynikiem 
wojny i okupacji, jest bardzo 
dużo do zrobienia. I tu jest rów 
nież jedno z głównych zadań 
SP. Poprzez powszechne wy- 
chowanie fizyczne stworzy SP 
podstawę do przysposobienia 
wojskowego, które ma kapital- 
ne znaczenie dla obronności pań 
stwa, jak i dla młodzieży, otwie 
rając jej drogę do szkół wojsko- 


wych. = 
Już to krótkie zestawienie 
korzyści, wypływających ze 


Służby Polsce, daje plastyczny 
obraz roli tej organizacji, która 
w niedalekiej przyszłości stanie 
się jednym z podstawowych 
członów ruchu młodzieżoweśo 
w kraju. 

Przeprowadzany przez nas 0- 
becnie proces scalenia organi- 
zacji młodzieżowych, który po 
przejściu swoich etapów dopro- 
wadzi do jedności organicznej, 
będącej syntezą „najlepszych 
wartości jakie wniesie każda 
organizacja, stworzy na odcin- 


ku młodzieżowym jeden, ol- 
brzymi ośrodek dyspozycyjny, 
kuźnię myśli postępowej. W tej 
jednej organizacji ideowo - wy- 
chowawczej, utrwalającej w 
młodzieży światopogląd dema- 
kratyczny, prowadzący w kon- 
sekwencji do socjalizmu, znaj- 
dzie miejsce każdy, kto zechce 
pracować dla Państwa Ludowe- 
go, kto chce być twórczym, po- 
żytecznym obywatelem w na- 
szym ustroju postępu, kroczą- 
cym ku socjalizmowi. 
Oczywiście, że w tych no- 
wych warunkach wyrastają 
przed ruchem młodzieżowym w 
Polsce olbrzymie perspektywy 
rozwojowe. Masowa organiza- 
cja czerpać będzie nowy ele- 
ment członkowski głównie z 


napisał 
Stefan Rzeszoł 


szeregów Służby Polsce, która 
umożliwia szeroki kontakt z 
masami młodzieży niezorganizo 
wanej, zapoznającej się po raz 
pierwszy z ruchem młodzieżo- 
wym. 


Jest rzeczą jasną, że podsta- 
wowy człon aparatu wycho- 
wawczego SP, dającego młode- 
mu junakowi wstępne wycho- 
wania obywatelskie, wiążące 
go z państwem ludowym, stano- 
wić będą aktywiści, rekrutują- 
cy się z kadr przyszłej jednej 
organizacji młodzieżowej, I tu- 
taj należy uwypuklić i podkre- 


ślić, jak wielką rolę na odcin- 
ku wychowania młodzieży ma 
do spełnienia SP. Wspomnia- 
łem poprzednio o wynikających 
z SP dla młodzieży korzyściach, 
obopólnych przecież, bo waż- 
nych również dla państwa. 
Trzeba sobie oprócz tego zda- 
wać sprawę, że wśród ok. 4 
milj, młodych ludzi, niespełna 
milion jest objętych działalnoś- 
cią istniejących dotychczas or- 
ganizacji młodzieżowych o cha- 


rąkterże ideowo - wychowaw- 
czym. 
Liczba ta jest zbyt mała; ilość 


młodzieży zorganizowanej 
zwiększy się z pewnością po 
okrzepnięciu jednej organizacji, 
zawsze jednak pozostanie duża 
jej ilość, którą wychowywać 


Budujemy 


Centrulny Dom Młodzieżowy 


KOLEŻANKI I KOLEDZY! 
= 


W najpiękniejszej części śródmieścia 
Warszawy, pomiędzy Parkiem Uja- 
zdowskim i Placem Zbawiciela, stanzć 
ma Centralny Dom Miodzieży,. 


Dom ten sfanie się ośrodkiem dziel- 
nicy młodzieżowej, która ciągnąć się 
będzie przez Park Ujazdowski i Park 
Sobieskiego da Wisły, wzdłuż tak zwa 
nej osi stanisławowskiej. 


Centralny Dom Młodzieży będzie 
kompleksem otoczonych zielenią gma- 
chów, w których znajdą się świetlice, 
wielka biblioteka, czytelnie, teatr, ki. 
no, sale odczytowe, ośrodek szkole- 
niowy oraz biura organizacji młodzie- 
żowych. Przewiduje się również na 
terenie dzielnicy młodzieżowej urza- 
dzenie pływalni, sal sportowych i gim 
nastycznych oraz ośrodka turystyczne- 
go dla wycieczek, Dzielnicę zamkną 
rozległe tereny sportowo - wypóczyn- 
kowe z przystanią kajakową na Wi- 
śle. 

Główna Komisja Współpracy Organi 
zacji młodzieżowych powołała Komi- 
tet Budowy, w skład którego wcha- 
dzą przedstawiciele organizacji mło- 
dzieżowych: ZMW, RP „Wici”, OM- 
TUR, ZWM, ZMD, ZHP, i sekcji mło- 
dzieżowych ZZ. Komitet ten stanowi 


sekcję młodzieżową Centralnega Ko. 
mótetu Odbudowy Warszawy. Głów- 
nym wkładem młodzieży całego kraju 
w odbudowę Warszawy będzie wła- 
Śnie budowa Centr. Domu Młodzieży. 


Na szczeblach wojewódzkich i po- 
wiatowych organizacji młodzieżowych 
powstają Komitety Budowy, jako sek- 
cja Obywatelskich Komitetów Odhu- 
dowy Warszawy. W szkołach, fabcy- 
kach i wioskach powstaną koła mlo- 
dzieżowe pod hasłem „Odbudujemy 
Warszawę — zbudujemy Centralny 
Dom Młodzieżowy”. 


Warszawa zniszczona została przez 
okupanta. Dziś odbudowuje 
naród. W pracy tej bierze też udział 
i młodzież. Odgruzowywały Warszawę 
Brygady Odbudowy Stolicy, Praco- 
wali wiciarze, zetwuemawcy, omturuw 
cy, członkowie ZMD, harcerze i związ 
kowcy. 

Młodzież nigdy dotąd nie miała awo 
jego ośrodka. Dziś — sama go zbu- 
duje. Nowe warunki pozwalają na 
wyzwolenie twórczych sił młodego po 
kolenia. Jedność młodzieży w pracy 
nad odbudową, pomoc Państwa Ludo- 
wego — oto czynniki, które są gwa- 
rancją realizacji naszych planów, 

Dziś przystępujemy już do budowy. 
Centralny Dom Młodzieży jest pierw- 


Czy chcesz zostać lotnikiem? 


Droga, jaką musi przejść kandydat 
na lotnika, prowadzi po przez po- 
szczególne etapy wyszkolenia szy- 
bowcowego, przeszkolenia spadochro- 
nowego i dopiero wtedy stoją atwo- 
tem kursy pilotażu silnikowego. 


W tym roku całkowite szkolenie 
latnicze przejęła na siebie Org. „Służ 
ba Polsce". Pozwoli to na umaso- 
wienie i wciągnięcie do lotnictwa sze 
rokich rzesz młodzieży całego kraju. 
Najlepszy i najbardziej 
element młodzieży, a wśród niej prze 
de wszystkim synowie chłopów f ro- 
botników będą mieli udostępnione la- 
tanie, 


wartościowy 


W czternastu szkołach szybowco- 
wych zostanie skoncentrowany całko- 
wity sprzę”, co pozwoli na wyszkole- 
nie kilku tysięcy pełnowartościawych 
pilotów. 

Oprócz latania i skoków spadochra 
nowych we wszystkich szkołach będą 


się odbywały 
teoretyczne 
Współczesnej. 


jednocześnie wykłady 
oraz nauka o Polsce 


Daje to gwarancję, że kandydaci na 
lotników wyszkolą się w Org. „Służ- 
ba Polsce", nie tylko na dobrych pi- 
lotów, ale również słaną się tym sa- 
mym pełnowarłościowymi obywatela- 
mi Państwa Polskiego, 

Uwaga kandydaci na początkowe 
szkolenie w pilotażu szybawcowym 


Do dnia 25 marca musicie się zgło- 
sić do Komendy Powiatowej Organi- 
zacji Powszechnej „Służba Polsce". 
W powiatach wiejskich i małych mia- 
stach odnajdziecie je łatwo, gdyż są 
ta dawne Powiatowe Urzędy WF i 
PW. W miastach wojewódzkich mo- 
żecie otrzymać adresy Komend Po- 
wiatowych Org. Powsz. „Służba Pol- 
sce” Wojewódzkich Urzędach WF 
i PW, które udzielą Wam szczegóło- 
wych informacji. 


Ją cały 


Szym, wielkim zadaniem, jakie wzięła 
na siebie młodzież w dziele odbudo- 
wy Warszawy. 

W nowej, pięknej i wspanialszej niż 
ongiś Warszawie, nie może zabraknąć 
ośrodka młodzieżowego. Ośrodka, któ 
ry będzie własnością młodzieży całe- 
go kraju. Ośrodka, który gościć bę- 
dzie przybywających do Warszawy 
młodych robotników i chłopów, ucz- 
niów i studentów. Dla wykonania tego 
wielkiego zadania musimy: 

1. Przeprowadzać zbiórkę fundu- 
Szów na odbudowę Warszawy z prze- 
znaczeniem ra Centralny Dom Mio- 
dzieży. 

2. Zorganizować specjalną produkcję 
materiałów przez młodzież w godzi- 
nach nadliczkowych. Budowa pochła- 
nie 6.000 ton cementu, 1,5 miliona kg 
żelzza, 5,000 m, sześć drzewa, 30.009 
m sześć szkła oraz wielkie ilości in- 
nych materiałów budowlanych, 

3. Mobilizować brygady młodzieży 
całego kraju do pracy przy budowie 
Centralnego Domu Młodzieży, 

Oto niektóre z form pracy młodzie- 
ży dla akcji odbudowy Warszawy, któ 
re starać się będziemy 
rozwinąć. 

Koleżanki i Koledzy! 

Od Waszego zrozumienia dla tel 
wielkiej wspólnej akcji i Wasze; pra- 
cy zależeć będzie tempo budowy Cen. 
tralnego Domu Młodzieży. 

Organizujmy w każdej gminie, w 
każdym mieście komitety Budowy 
Centralnago Domu Mładzieży, jaka 
szkcje Komitetów Odbudowy Warsza- 
Wy. 

Twórzmy w każdym zakładzie pra- 
cy, fabryce i wiosce koła, działaiące 
dla odbudowy stolicy pod haslem „Od 
budujemy Warszawę 
Centralny Dom Młodzieży", 


Za KC OMTUR 


jak najszerzej 


zbudujemy 


SALONI JULIUSZ 
Za ZG ZMW RP „Wici” 
STASIAK LUDOMIR 
Za ZG ZWM 
MORAWSKI JERZY 
Za Gł, Komitet Wykonawczy ZMD 
ŚMIESZNIEWICZ 
Za Naczelnictwa ZHP 
LEWINSKA PELAGIA 


Za Wydz. Młodz. KC ZZ 
OCIEPKA WIESŁAW 


będzie SP. Iod tego, w jakim 
stopniu działacze młodzieżo- 
wi — przodownicy SP, umieć 
będą oddziaływać na podległą 
im młodzież, zależeć będzie w 
dużym stopniu stały wzrost si- 
ły przyszłej jednej organizacji. 

Doświadczenia, zdobyte przez 
nas w dotychczasowej działal- 
ności wychowawczej, zostaną z 
wielką korzyścią spożytkowa* 
ne dla dobra tej młodzieży, któ- 
ra chce być ideowa, która łak- 
nie wiedzy i kultury, jest pełna 
zapału i energii, pragnie być 
pożyteczna w społeczeństwie. 
Jest do odrobienia dużo nale- 
ciażości z okresu okupacji, któ- 
ra przyniosła dużą demoraliza- 
CJĘ. E 

W czasie kilkuletniej pracy 
powojennej naszych organizacjí 
młodzieżowych mamy na tym 
polu duże sukcesy do zanoto- 
wania. Zainicjowany przez mło- 
dych robotników wyścig pracy, 
to szlachetne współzawodnic- 
two dla szybszej odbudowy zni 
szczonego kraju i poprawy bytu 
świata pracy, wzmocniło poczu- 
cie dyscypliny, nauczyło szacun 
ku dla dobra publicznego i co 
najważniejsze, wyrobiło właści- 
wy stosunek do pracy. Tym do- 
robkiem wychowawczym, tym 
potencjałem ideologicznym win- 
ni obecnie oddziaływać przodo- 
wnicy SP, dążąc do tego, aby 
każdy młody chłopak, czy dziew 
czyna po ukończeniu swego a- 
kresu służby w jednostce SP 
stał się  pełnowartościowym 
członkiem organizacji młodzie- 
żowej. 

To oddziaływanie wychowaw 
cze na Służbę Polsce, ma obec- 
nie, w procesie scalania ruchu 
młodzieżowego i potem, po o- 
siąśnięciu pełnej jedności, inne, 
dużo lepsze widoki, niż poprze- 
dnio, przy istnieniu kilku orga- 
nizacji młodzieżowych. Panują- 
ca między nami bardzo często 
zupełnie niewłaściwie pojmowa 
na, niezdrowa rywalizacja po- 
chłaniała nieraz masę energii 
dla walki z wiatrakami, prze- 
szkadzała współpracy i mogła- 
by zaciążyć ujemnie przy od- 
działywaniu ideologicznym na 
SE 

Zjednoczenie interesów całej 
młodzieży pozwołi uniknąć zbę- 
dnego marnowania zapału, stra- 
ty wielu pożytecznych wartości, 
stwarzając natomiast szeroką, 
niekrępowaną bazę, na której 
róść będzie nowe, młode poko- 
lenie, na której zyskuje kraj, 
społeczeństwo, a przede wszyst 
kim sama młodzież, A czas, w 
jakim to nastąpi, zależy tylko 
od naszych wysiłków, od szcze- 
rych chęci, uczciwego podejścia 
do zagadnienia jedności przez 
wszystkich i  przyśpieszania 


przez dalsze zbliżanie się całe- 
go ruchu młodzieżowego, pro- 
cesu scalania, 


OPRAWIONE ROCZNIKI TY- 
GGDNIKA „MŁODZI IDĄ" w 
grzbiet płócienny z raku 1946 
i 1947 w cenie zł 2.000.— są do 
nabycia w Administracji 
Warszawa, ul. Mokotowska 3. 
Zamawiający winni przesłać wy 
żej wymienioną sumę na P, K. 
O. 1—1253 z zaznaczeniem, któ, 
ry rocznik przesłać. 


MŁODZI IDA 


Ą 


ZDOBYWAMY KWALIFIKACJE ZAWODOWE 
w szkołach Przysposobienia Przemysłowego 


Koncepcja utworzenia jedno- | 
rocznych Szkół Przysposobie- i 
nia Przemysłowego wysunięta 
została przez min. Minca na II 
Zjeździe Przemysłowych Ziem 
Odzyskanych we Wrocławiu. 
Powstanie jej nie było wyni- 
kiem studiów pedagogicznych, 
lecz nakazem chwili. Samo ży- 


pracy w zakładach przemysł- 
wych, stwarzając w ten sposób 
szeroką i łatwą drogę ze wsi do 
przemysłu, 


REALIZACJA 


Jak odrębne są cele Szkół 
Przysposobienia Przemysłowe- 
go, tak też i odrębne musiały 


Poznajemy cudy techniki 


cie wykazało, iż w zmienionych 
stosunkach gospodarczo - spo- 
łecznych również i szkolnictwo 
przemysłowe musi być do nich 
przystosowane. 


ZADANIA 


Celem Szkół Przysposobienia 
Przemysłowego jest przeszkole- 
nie w możliwie najkrótszym cza 
sie dziesiątków tysięcy praco- 
wników dla rozbudowującego 

"się przemysłu. Skrócony czas 
nauki powoduje, iż SPP nie da- 
ją uprawnień identycznych ze 
Szkołą Przemysłową; kształcą 
one nie robotników kwalifiko- 
wanych, lecz tylko przyuczo- 
nych do zawodu. Należy jednak 
pamiętać, że zdobycie kwalifi- 
kacji zawodowych, nawet w 
mniejszym zakresie, jest awan- 
sem społecznym dla młodzieży 
wiejskiej, dla której brak jest 
miejsca w przeludnionych wio- 
skach południowej i środkowej 
Polski. 


Środowisko, z którego pocho 


dzi młodzież SPP ilustruje naj- 
lepiej statystyka; 45% uczniów 


być ich programy i struktura, 
Cechą charakterystyczną tego 
typu szkół jest ich ścisłe powią- 
zanie z zakładami pracy. Nau- 
ka odbywa się tu niemal wyłą- 
cznie w warsztacie, dzięki cze- 
mu uczniowie wciągają się na- 
der szybko w tok pracy fabry- 
ki Dokonuje się tu jedyny w 
swoim rodzaju proces przesła- 
wienia psychiki ucznia z pracy 
indywidualnej na zbiorową, 
dzięki któremu zostaje on przy- 
gotowany do przyszłej pracy w 
zespole. 

Zgodnie z założeniem szkół, 
młodzież otrzymuje bezpłatnie 
zarówno utrzymywanie, jak i 
pościel, bieliznę oraz ubranie 
robocze i wyjściowe. Uczniowie 
korzystają ponadto ż opieki le- 
karskiej, jak również otrzymują 
podręczniki, sprzęt sportowy, 
wreszcie przejazd do szkoły sd- 


|bywa się na koszt Państwa. Do 


SPP przyjmowani są kandyda- 
ci w wieku od 15—18 lat, któ- 
rzy werbowani są w terenie 
przez specjalne komisje, pracu- 
jące przy dużym współudziale 


Po pracy odpoczynek 


to synowie bezrolnych, 25% po- 
chodzi z gospodarstw poniżej 1 
ha, 25% z gospodarstw poniżej 
5 ha, a tylko 5% z gospodarstw 
większych. Najczęściej przy tym 
są oni tak opóźnieni w nauce, 
że nie mogą już iść drogą nor- 
małnego kształcenia. Szkoiy 
Przysposobienia Przemysłowego 
mają więc za zadanie umożli- 
wienie tej młodzieży zdobycia 
kwalifikacji zawodowych oraz 
skierowanie jej następnie do 


na swteżym powietrzu 


władz samorządowych i organi- 
zacji młodzieżowych. Czas 
trwania nauki wynosi we wszy- 
stkich szkołach pełne 12 mie- 
sięcy. 

Rozpoczynając naukę ucznio- 
wie zobowiązują się pracować 
po wyjściu ze szkoły przez dwa 
lata w wyznaczonym zakładzie 
pracy. Zadaniem Szkół Przyspa 
sobienia Przemysłowego jest 
praktyczne i teoretyczne kształ 
cenie zawodowe. kształcenie o- 


gólne oraz wychowanie obywa- 
telskie. Tygodniowy program 
zajęć obejmuje 17 godzin przed- 
miotów ogólnokształcących, 16 
godzin prac warsztatowych, 9 
godzin nauki teoretycznej zawo- 
du oraz 6 godzin WF i PW, — 
Jakkolwiek SPP nie dają upra- 
wnień identycznych ze Szkołą 
Przemysłową, nie zamykają one 
drogi do dalszego kształcenia 
się, gdyż pewien procent zdol- 
niejszych i pilnych uczniów he- 
dzie mógł po przejściu specjal- 
nego kursu wstąpić do odpowie- 
dniego gimnazjum przemysło- 
wego. 


OSIĄGNIĘCIA 

Od dnia otwarcia pierwszej 
Szkoły Przysposobienia Prze- 
mysłowego w Sulęcinie minęło 
już 10 miesięcy. 

W chwili obecnej czynnych 
jest ogółem 42 szkoły, w któ- 
rych kształci się ponad 20 tys. 
| młodzieży, Przeważająca ilość, 
bo 33 szkoły znajdują się na 
Ziemiach Odzyskanych. Prze- 
mysł węglowy posiada 11 szkół, 
w których kształci się ponad 7 
tys. młodzieży. Przemysł włó- 
kienniczy, jedyny kształcący 


Przy maszynie 


przy czym jedynie w bieżącym 
kwartale przewidziane jest o- 
twarcie 5 szkół przemysłu włó- 
kienniczego, 2 węglowego, 1 pi- 
pierniczej i 1 drzewnej. Ogółem 
planowane jest podniesienie w 
b. r. liczby Szkół Przysposobie- 
nia Przemysłowego do 75, w 
których uczyć się będzie 35 ty- 
sięcy młodzieży. 


Najbardziej chyba przekony- 


dziewczęta, 14 szkół z blisko 6 |wującym dowodem, jak bardzo 


tys. uczennic, metalowy — 8 
szkół z przeszło 5 tys. uczniów, 
hutniczy, mineralny, drzewny, 
chemiczny, skórzany, papierni- 
czy, energetyczny i elektrotech 
niczny posiadają ogółem 13 
szkół, w których kształci się o- 
koło 6,5 tys. młodzieży. 
Dalsze szkoły tego typu znaj- 
dują się w stadium organizacji, 


BĘDZIEMY SZKOLIĆ FACHOWCÓW 
HANDLU CHEMIKALIAMI 


Centrala Handlowa Przemysłu Che- 
micznego, po dokładnym  przeanalizo- 
waniu istniejących potrzeb i niedociąg- 
nięć w zakresie kształcenia fachowców 
handlu chemikaliami, zamierza zorga- 
nizować w najbliższym czasie szereg 
kursów dla swych pracowników, które 
uzupełnią ich wiadomości fachowe. 
Projekt dotyczy zorganizowania nastę- 


pujących kursów dokształcających: 


1. dla personelu handlowego—szcze- 
gólnie dla sprzedawców; 2. dla praco- 
wników księgowości; 3, dla płanistów; 
Ki 


dla refcrentów socjalnych; 6. dla refe- 


4, dla relerentów transportowych; 


rentów organizacyjnych i pracowników 
biurowych na wyższych szczeblach. 


Kursy odbywać się hędą w Gliwi- 
cach, w Państwowym Instytucie Admi- 


nislracji Przemysłowej, przyczym okres 


Codzienna kąpiel dobrze wpływa na nasze samopoczucie 


celowym było powołanie do ży- | 
cia Szkół Przysposobienia Prze- 
mysłowego, są podania o przy- 
jęcie, które napływają codzien- 
nie do Departamentu Kadr. Po- 
dania te, często niewprawną 
tęką pisane, są wymownym 
świadectwem jak młodzież wiej 
ska garnie się do nauki, jak 
pragnie zdobyć kwalifikacje za- 


sów — przewidziany jest na 2 — 6 ty- 
godni. 


KURS MISTRZÓW MYDLARSKICH 
W RACIBORZU 

Przy Raciborskiej 

zorganizowany 


Fabryce Mydła 
półroczny kurs 
mistrzów mydlarskich, Po zdaniu egza- 


minów absolwenci 


został 


otrzymują świade- 
ctwa podmistrza mydlarskiego. Po ro- 
cznej samodzielnej pracy w fabryce 


uczniowie wracają na kurs drugiego 
stopnia, pa ukończeniu którego uzy- 
skują dyplom mistrza mydlarskiego, 
Uczestnicy kursu w liczbie 20 są pra- 
cownikami fabryk mydlarskich, którzy 
wyróżnili się sumiennością i zamiła- 
waniem do pracy. Naukę i utrzymanie 


otrzymują bezpłatnie. 


KURS DLA MOTOROWYCH 
W KROŚNIE 
Przy Szkole Mistrzów Kopalnianych 


wodowe i przystąpić do pracy 
w przemyśle. Oto, co pfsze chło 
piec z pod Pułtuska: „Ojciec po 
roku umarł, tak bardzo go bili. 
Matki nie miałem. Zostałem :ię 
sam z młodszym brałem. I ja 
bym bardzo prosił, żeby mię 
przyjąć i nie dozwolić abym tak 


czas marnował", „pojechalem 
do ojca — pisze drugi z pod 
Piotrkowa — ale on sam nie 


ma co jeść. I tak marnuję swo- 
je młode lata a tak bardzo pra- 
śnąłbym się uczyć!" Podobnych 
podań są tysiące. Z reguły, a 
ile tylko kandydat odpowiada 
wymaganiom formalnym, są one 
załatwiane przychylnie, 

Tak oto wygląda nowy typ 
szkoły przemysłowej, stworzo- 
ny w warunkach . nadzwyczaj 
trudnych, w okresie powojennej 
odbudowy. Za kilka miesięcy 
pierwsi absolwenci tych szkół 
opuszczą je, by przystąpić da 
samodzielnej pracy w przemy- 
śle. Dotychczasowe obserwacje 
wykązały, iż uczniowie Szkół 
Przysposobienia Przemysłowego 
są pilni, zarówno uczą się jak i 
pracują z zapałem, co daje gwa- 
rancję, że będą oni dobrymi 
pracownikami i dobrymi oby- 
watelami. Dlatego też po pier- 
wszych 10 miesiącach istnienia 
SPP można stwierdzić, że ten 
nowy na naszym terenie typ 
szkół nie tylko wytrzymał pró- 
bę życia, lecz iż jest on jednym 
z najważniejszych czynników u- 
możliwiających realizację planu 
3-letniego w zakresie rozbudo- 
wy przemysłu, 

Adam Nowak 


Dokąd chcesz iść? 


Program ohejmuje następujące "wy. 
kłady z przedmiotów zawodowych: 1) 
części maszyn, 2) maszyny i kotły, 3) 
pompy i wentylatory, 4) silniki spalino: 
we, 4) komprósory. Ponadto wykładane 
są przedmioty związane z zawodem m. 
in. rysunki techniczne, fizyka i elektro. 
technika, przepisy górnicze, pożurnictwo 
oraz higiena i bezpieczeństwo pracy, 
Dodatkowo wykładane są niektóre 
przedmioty ogólnokształcące. 


SPP PRZEMYSŁU SKÓRZANEGO 
POWSTANIE W ZGORZELCU 


W uh, miesiącu przebywała w Zgo- 
rzeleu delegacja C. Z. P. Skórzanego, 
Szkołę 
Przysposobienia Przemysłowego. Defini- 
tywna decyzja zorganizowania tej szko- 
ły uzależniona jest od przydziału przez 
władze wojskowe części kompleksu nie- 
wykorzystanych budynków koszarowych, 


który zamierza tu otworzyć 


w Krośnie zorganizowany został w lu- 


ich trwania—zależnie od rodzaju kur: ,tym 4-miesięczny kurs motorowych. | 


które zostały hy odreinontowane na 


koszt C. Z. P. Skórzanego, 
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BOGDAN J. KOWALEWSKI 


Wiersz o domu 


W 80 rocznicę urodzin 


Maksym Gorkij 


W dniu 28 marca upływa 
80-ta rocznica urodzin Maksy- 
ma Gorkiego. Z entuzjastycz- 
nych wypowiedzi pod jego ad- 
resem najwybitniejszych ludzi 
epoki możnaby zestawić tomy. 

Szczególną popularnością cie 
szyła się „Matka Gorkiego. — 
Wkrótce po ukazaniu się tej 
powieści prasa robotnicza całe- 
go świata rozpowszechnia ią, 
zamieszczając powieść w pis- 
mach w formie dodatku lub fe- 
lietonów. Ukazuje się szereg 
wydań. W ten sposób „Matka 
rozeszła się w milionach egzem 
plarzy. Wielkim powodzeniem 
cieszyła się również sztuka Gor- 
kiego „Na dnie". 


Z roku na rok imię Gorkiego | 


zyskiwało na rozgłosie na obu 
półkulach, stając się symbolem 
Rosji rewolucyjnej, Gorki nie 
ograniczał się wyłącznie do 
działalności pisarskiej. Wystę- 
pował również jako krzewiciel 
oświaty wśród mas, zajmował 
się wydawaniem wybitniejszych 
utworów literatury rosyjskiej, 
gromadził wokół siebie zdol- 
nych utalentowanych początku- 
jących pisarzy, udzielał im po- 
mocy materialnej. Każde publi- 
cystyczne wystąpienie Gorkie- 
go coraz żywiej budziło świado- 
mość kłasy robotniczej i inteli- 
$encji całego świata. 

W ciężkich latach pierwszej 
wojny światowej, głos Gorkiega 
jeszcze w większym niż dotych 
czas stopniu, stał się głosem 
Nowej Rosji. Gdy naród rosyj- 
ski ustanowił we własnym kra- 
ju władzę kłasy pracującej i 
przystąpił do tworzenia pań- 
stwa robotniczego —słowo Gor- 
kiego stało się dla całego świa- 
ta głosem wielkiej prawdy o 
rewolucji rosyjskiej, głosem, 
który się przebił po przez bia- 
kadę światowej reakcji i połą- 


jezy! czołowe siły Europy i A- 
meryki dła obrony młodego kra 
ju radzieckiego. 

Gorki stał się aktywnym bu- 
downiczym nowego Świata, prze 
wodnikiem i organizatorem no- 
wej literatury radzieckiej, wy- 
chowawcą młodych talentów. 
Był uznanym wodzem i nauczy- 


tury świata, która widziała w 
nim bojownika o ucieleśnienie 
najwyższych ideałów i dążeń 
ludzkości. Romain Rolland, niz- 
jednokrotnie witał Gorkiego, 
nie tylko jako wodza myśli pro- 
letariackiej Zw. Radzieckiego, 
ale i całego świata. „Oto czaru- 
jąca jasność spojrzenia w bu- 
rzach myśli — pisał Romain 
Rolland — bogaty, naturalay 
dar, który jak sama przyroda, 
odradza się każdego poranku". 

Bernard Shaw pisał: „Boha- 
terowie Gorkiego nosili w sobie 
rewolucję i dlatego książki jego 
były książkami postępu". Ste- 


potęgą geniuszu moralną Gor- 
kiego. „Już tylko sama świado- 
mość — pisał — że w naszą dzi- 
siejszą rzeczywistość spogląda- 
ją jasne, spokojne, płonące twór 
czym ogniem 
Gorkiego, napełnia mnie uczu- 
ciem szczęśliwości. Wiktor 


Jeszcze w sprawie „krzydkiej sprawy” 


W numerze 9 „Młodzi Idę“ na siro- 
nie 6 umieściliśmy obszerną odpowiedź 
Redakcji. przeznaczoną dla towarzysza 
Mieczysława Jerzuku z Moście. Odpo- 
wiedź pod tyt. „Brzydka Sprawa“ do- 
tyczyłu konkretnie jednego z przysła- 
nych nam przez tow. Jerzaka wierszy, 
do którego przypadkiem“ dostały się 
całe (choć niekiedy zniekształcone) 
strofy z Norwida. 


W związku z tą sprawą otrzymaliśmy 
od tow. Jerzaka list, fragmenty którezo 
drukujemy poniżej. 


„Pragnę przystąpić do właściwej 
treści swego listu. Chodzi mi miano- 


wicie o usprawiedliwienie się, (czę- | 


„Brzydka sprawa“ — to pomyśli sobie 
zapewne, że ten Jerzak, to obłoży się 
czasopismami i tomikam: poezji i — 
„pisze wiersze" Wierzcie mi, Towa- 
rzysze z Redakcji, że tek nie jest. Na- 
prawdę. 

Pisałem na końcn tego wiersza: 
„A słuchając wieczorem mych wierszy 

czerwonych 

kiwali głowami. Żołnierze. 
A jeden z nich dodal: napiszcie więcej. 
że 
odbudujem!..” 

Dostałem za io odpowiedź, 


warzysze z Redakcii — to mnie naj- 
więcej boli! Ja wszelki wolny czas od 


ściowe przynajmniej) z krytyki i ostrej | nauki poświęcam pracy w Organizacji, 


nagany odnośnie mojej „twórczości“ 
odnośnie mojego — wkładu w odbu- 
zatytułowany 


wiedzieć na artykuł, 


„| Pracuję w Organizacji z przekonania, 


| Wierzę w ideę socjalizmu Jeżeli cho- | 
dowę Ojczyzny. Krótko — chcę odpo- | 


| dzi o jej dobro lub dobro spoteczne— 


| fo jestem gotów wszystko poświęcić. 


„Brzydka sprawa”, podpisany przez | Aję dowiaduję się, że ja jestem w Poł 


Redakcję. 


| sce Ludowej niepotrzebny, ponieważ 


Zarzucacie mi m. inn. zapożyczanie | „zdefraudowałem” jeden wiersz, To- 


cudzych fragmentów, Czytam masę To 
warzysze, bo chcę przynajmniej po- 
znać literaturę polską, przyswajam 
sobie wiele obrazów poetyckich, a 
ponieważ nie mam jeszcze swojej wla- 
snej, sprecyzowanej tormy — wkrada 
się w moje wiersze wiele fragmentów 
cudzych. Jeżeli chodzi o ten nie- 
szczęsny wiersz „Dopełnienie" — to 
niewiele mogę powiedzieć na swoje 
usprawiedliwienie. Jest to jeden z 
wcześniejszych „moich“ wierszy, więc 
po pewnym czasie zapomniałem, że 


I ludziom w oczy, 


| warzyszu Redaktorze i Wy Towarzy- 


sze z Redakcji — to jest bardzo nie- 


| sprawiedliwie. 
| Zrabółem głupstwo. Wielkie głup- | 
| stwo. Ale to mi się zdarzyło po raz 


pierwszy. Zostałem za to położony od 


razu na obie łopatki, To mi, Towarży | 


szu, z Redakcji odebrała calą wiarę 
w siebie, tę wiarę, o której pisałem w 
jednym wierszu (..Młodzi Idą" Nr 2 z 
dnia 11.1.1948 r.), a pozatym nie tyl- 
ko. że muszę wstydzić się popaśrzeć 
bo zdaje mi się, że 


cielem całej postępowej litera- | 


fan Zweig składał hołd przed. 


oczy Maksyma | 


Marquerilte widział w Gorkim : 


że od-| 
hudujem, ale nie z takimi, jak ja. Ta-| 


powstał on z pewnego „zdelraudowa- każdy drwi ze mnie, ale silnie pod- 
nia" Norwida i załączyłem do reszty. | ważyła mój autorytet w Organizacji, 
Jeżeli ktoś przeczyta ten atrykuł, tj. | inaczej mówiąc w naszym Kole, któ- 


proroka nowej epoki i najba"- 
dziej ludzkiego wśród pisarzy. 
Cherwood Andersen, zalicza- 
jąc Gorkiego do koryłeuszów 
literatury światowej, pisał: „Z 
estetycznego punktu widzenia 
jest Gorki wielkim artystą, ale 
wraz z Nową Rosją staje się u- 
osobieniem nowego świata". 
G..-i cieszył się tak wielkim 
i powszechnym uznaniem w 
świecie, jakiego nie zaznał za 
życia żaden pisarz. Dlatego też 
tak wielkim by! rezonans jego 
wystąpień, gdy podnosił swój 
głos przeciw światowej reakcji, 
przeciw podżegaczom wojny, 
przeciw organi. :orom pochodu 
na Związek Radziecki, przeciw 
faszyzmowi, którego groźbę 'a 
ludzkości, dla jego kultury i 
wolności. Gorki przewidział z 
|proroczą wprost jasnością. 


Śmierć Gorkiego wstrząsneła 
|całym światem kulturalnym. W 
te smutne dni pisał Romain 
Rolland: „Jestem tylko jednym 
spośród milionów, dla których 
utrata Gorkiego od czasu śmier 
Ici Lenina jest największą stra- 
ltą ludzkości". A Karol Czapek 
|pisał: „Wraz ze śmiercią Gor- 
kiego świat zubożał Odszedł 
od nas najwybitniejszy człowiek 
wieku dwudziestego. Gorki dla 
nas to nie tylko literatura, to 
przede wszystkim autentyczne, 
przebogate życie i symbol losu 
człowieka. Maksym Gorki po- 
zostanie dla nas i przyszłego 
pokolenia nieustannym źródłem 
miłości dla człowieka, z które- 
|go czerpać będziemy natchnie- 


życia, pisarzem, który był nie- 
rozerwalnie zespolony ze swo- 
im narodem i wielką epoką“. 

Imię Gorkiego stało się sztan- 
|darem walki o najwyższe idza- 
ły ludzkości. 


Gremma 


rega jestem sekretarzem. Towarzy- 
sze z Redakcji — to jest zbyt wie!ka 
kara, to jest zbyt wielki cios, jak na 
mnie, kióry wchodzę dopiero w życie. 
Dlatego mam wielki żal do Was, To- 
warzysze z Redakcji. A swoją drogą, 
o ile pozwolicie mi w dalszym ciągu 
drukować w „Młodzi Idą" — to przy- 
rzekam pracować tak. aby zyskać Wa 
sze zaufanie. 

Przesyłam socjalistyczne pozdrawie- 
nie: — Wolność — 


Mościce, 

Towurzyszu Jerzak! 

najsłuszniejsze zdunie w W uszym 
liście uważamy jedno: „zrobiłem glup- 
stwo”. Gdyby nie to, że „głupsiwo” to 
mogłoby w razie jakiegoś niedopatrze- 
nia ze strony Redakcji podważyć uuto- 
ryłet naszego pisma, sprawie tej nie na- 
dalibyśmy takiego rozgłosu. 

Poza tym do Redakcji naszego pismu 
przychodzi wiele wierszy od początku 
jących poetów. Dlu tych sprawa Wasza 
będzie ostrzeżeniem, iż nawet młody 
wiek nie upoważniu nikogo do plagiatu. 
Jeżeli chodzi o Was osobiście Towarzy- 
szu, to nuwżamy, iż takie załatwienie 
przez Redakcję sprawy wiersza „Dopeł- 
nienie“ wyjdzie na ko 


é zarówno 


Wam, jak i Waszej przyszłej twórczo- 
ści. Jesieśmy przekonani, iż będziecie 
na przyszłość bardziej uważali, zaklejna- 
jąc koperty: „do Redakcji...“ 

Odnośnie dułszej z nami współpracy, 
chcielibyśmy Was zapewnić, iż jedynym 
kryterium, stosowanym przez Redakcję 
przy ocenie nadesłanych materiałów jest 
ich obiektywna wartość. 


Redakcja. 


nie do walki o radość i słońce | 


| 
Jerzak Mieczysław, 


Za akacji ścianą zieloną 

Za porosłym w dzikie wino parkanem 
Stał u furtki miebieski listonosz 

List przynoszac w zamglony poranek 


I ja biegłem z uśmiechem otworzyć 
Układanym z płyt slonecznych chodnikiem 
A wiatr w liściach ostatnich mi wróżył 

Że nieszczęściu swojemu odmykam 


W senna ciszę wdarł sie wojny łoskot 

Gdzie stał kasztan już pocisk zakwitał 
Zamiast dzieci od szkoły — szło wojsko 
Tego listu nie zdążyłem przeczytać 


Za akacji ścianą zieloną 

Świat cichości się zbudził ze snu 
Białe domy. jak pudełka płoną 
Dym gryzący zdławił zapach bzów 


Pośród gaszczy porzeczek i malin 
Pośród grządek truskawek czerwonych 
Dom mój razem z dzieciństwem się spalił 
Przez niemiecki pocisk trafiony 


Chociaż mogłem, ratować nie chciałem 
W morzu zgliszcz pocóżby ocalał 

Stal bagnetu otuliłem żalem 

Za swój dom szedłem niemieckie podpalać 


Brudne chelmy i piaskiem i nocą 

Ból i rozpacz; wróg śmiercią ci pomógł 
Ju szukałem granatami o czołg 

Wśród tysiąca dróg, drogi do domu 

Dzis stoję u furtki i patrzę w ogród 
Zielony parkam schylił się £ pożólk 

1 choć wołaniem oznajmiam swój powrót 
Nie ma NIKOGO kto by mi otworzył. 


JAN GAŁKOWSKI 


Dua Świty Wrocławia 


Katedra z dzwonem wbitym w ziemię: 
dźwięk pogrzebany i umarły. 
Przegniły świt stojący w Odrze 

na którym krzywy profil wsparty 
murów zwietrzałych popieliska, 

Tu z pierwszym wiadrem czystej wody 
wchodziło życie przygarbione, 

po gruzach jak po schodach idąe 

„do ciepła, pracy i spokoju. 

Trudno odebrać gruzom jezdnię, 
nogom swobodny ulic dotyk 

zwrócić, by niosły wolnym marszem, 
by w oczach mógł zamieszkać motyl 
trzepocąc latem, jak skrzydłami. 
Stopy ślizgają się po łuskach, 
wędruja grobem i granatem, 

lecz nie ustąpią póki pierwszy 

nie zgrzytnie tramwaj, póki śladem 
zmęczonych nóg nie ruszy pociąg 

na bakier z rogatywką dymu 

i rzuci gwizdu ostry salut 

lopatom, młotom i ruinom. 
Pogorzeliska zmieścisz w dłoni, 

kiedy zobaczysz żar pod strawą. 
Śmiercią mie będzie cegła krucha, 

ani zgniecionu i słonawa 

od krwi, cmentarna glina ulic. 
Śmierć — to daremny lament czernł, 
zwietrzały pacierz warg zżbielałych, 
groby porośnie życie bujne, 

na grobach będą domy stały, 

Tu mówi Polskie Radio Wrocław! 
ulice Polską wydeptane. 

Odra już zgniły świt poniosła 

i szumi czystej wody wiadrami 

po klatkach domów i po mostach. 

Tu słońce nowy dzień dźwignęło 

na szczyty anten w wolną przestrzeń. 
Tu mówi Polskie Radio Wrocław! 

Tu mówi Polskie Radio Wrocław! 


BOHDAN WESIERSKI 


* 
k 


Słońce za zasłoną chmur 
popękanych w barokowe wzory 
i mur 

współobrosły zielenią i pleśnią 
i drzewa 

zespolone w plamę liści. 

Ciało wdycha wiosnę, 

snem się z ziemią zrasta, 
Wszystko jest proste 

ja 

ì drzewo. 

jeden jest tylko cel: 

życie, 


MŁODZI IDĄ 


Franklin U. 


NoosetreŁ!. 


Niezaprzeczonym faktem jest, 
że mimo wszelkich deklaratyw- 
nych oświadczeń na temat rów- 
ności wszystkich obywateli wo- 
bec prawa w Stanach Zjedno- 
czonych Am. Północnej, Murzy- 
ni nie cieszą się tymi prawami 
co biali. Pomijając już wypadki 
lynchu, którego sprawcy pra- 
wie zawsze uchodzą bezkarnie, 
albo w najlepszym wypadku 
ponoszą znikomą karę pienięż- 
ną, przepisy poszczególnych 
Stanów nawet formalnie uznają 
dyskryminację Murzynów. Nie 


dziwnego, że Murzyni w swej 
ogromnej większości nie są 
przyjaźnie nastawieni w sto- 
sunku do obecnego rządu w 


Ameryce. lch doświadczenia 
wskazują na to, że niezależnie 
od tego, czy w wyborach zwy- 
cięża jedna czy druga partia, 
to jest demokraci czy republi- 
kanie, prześladowania Murzy- 
nów trwają nadal. W tych wa- 
runkach Murzyni uciskani pod: 
wójnie,»narodowościowo i kla- 
sowo, szukają wyjścia z sy- 
tuacji. 


OBÓZ AMERYKAŃSKIEJ 


LEWICY 
Nowopowstały polityczny 
obóz amerykańskiej lewicy, 


grupujący się wokół kandydata | 


na prezydenta Stanów ŻZjedno- 
czonych, Henty Wallace'a, ja- 
ko jeden ze swoich punktów 
wewnętrzno-politycznego -0- 
gramu przewiduje zrównanie 
Murzynów w prawach z biały- 
mi. Dlatego też nie budzi zdzi- 
wienia, że ponad 50 wybitnych 
przywódców i intelektualistów 
murzyńskich zgłosiło swój ak- 
ces wyborczy do partii Walla- 
ce'a. Wśród tych podpisów wi- 
dnieje nazwisko znanego przy- 


wódcy narodowego ruchu mu- 
rzyńskiego, Paula Rober'sona, 
wiełu duchownych, artystów, 


pisarzy, profesorów wyższych 
uczelni, przywódców związko- 
wych oraz lekarzy i adwoka- 
tów, 

Wydarzenie to może mieć 
poważne konsekwencje. Trzeba 
pamiętać, że Murzyni stanowią 


DIS 


Murzyni popierają Henry Wallace'u 


blisko 10 proc. ogółu ludności 
amerykańskiej i mogą być waż- 
nym czynnikiem w batalii wy- 
borczej o zwycięstwo demo- 
kracji w St. Zjednoczonych (je- 
sli będą mogli wykorzystać 
swoje prawa wyborcze). 


JAK ŻYJĄ MURZYNI 


Przy okazji będzie ciekawe 
przypomnieć o warunkach, w 
jakch żyła i żyje mniejszość 
murzyńską w Stanach Zjedno- 
czonych. Chyba na całym świe- 
cie (z wyjątkiem stosunku hi- 
tlerowskich Niemiec do Żydów) 
żadna mniejszość nie musiała 
tyle wycierpieć, co amerykań- 
scy Murzyni, zwłaszcza w Sta- 
nach Południowych. Od 329 lat, 
to jest od chwili gdy pierwszy 
niewolnik Murzyn postawił sto- 


pę na ziemi amerykańskiej, 
piękne słowa ametykańskich 
mężów stanu a wolności i de- 
mokracji stoją w  jaskrawej 


sprzeczności do stosunku „bia- 
łych” do ludności murzyńskiej, 
Organy państwowe i sądy nig- 
dy nie były zbyt zgodne z pra- 
wem, gdy petente 

sądnym był Murzyn. W wielu 
{stanach po dziś dzień koloro- 
wa ludność pózbawidha jest 
prawa uczęszczania do szkół 
i uniwersytetów, a podstawowe 
iprawa obvwatelskie o ochronie 
życia i własności są ignorowa- 
ne. Tak na przykład murzyńska 


ludność południowych stanów 
została pozbawiona przy po- 
mocy ustaw, nacisku admini- 


stracyjnego i 
wych, a wreszcie również dzia- 
łania sprzecznego z prawem, 
możności wzięcia udziału w wy- 
borach. Rezultatem tego było 
pozbawienie trzech czwartych 
całej ludności murzyńskiej w 
Stanach Zjednoczonych prawa 
wyborczego. 


Od roku 1863, to jest od to- 
ku zniesienia niewolnictwa w 
Stanach Zjednoczonych, do 
dnia dzisiejszego wydarzyło się 
ponad 5 tys. wypadków lyn- 
chu. Nasze twierdzenie na po- 
czątku artykułu o bezkarności 
zbrodniarzy, biorących udział 
„w lunchu, potwierdza wypadek 
|w Greenville (południowa Ka- 
|rolina) w maju ub. roku, kiedy 
28 uczestników lynchu mimo 
przyznania się do wzięcia 
udziału w mordzie, zostało u- 
niewinnionych. 


GHETTA „ZACHODNIEJ 
„KULTURY“ 


W każdym większym mieście 
Stanów Zjednoczonych, w któ- 
rym ludność murzyńska stano- 
wi poważny odsetek ogółu mie- 
szkańców, istnieje tzw. „karny 
pas“, który oddziela Murzynów 
od białych. Wiekszość domów 
tego ghetta stanowią rudery 
pelne szczurów, bez podstawo- 
wych warunków higienicznych 
itd. Mimo to Murzyni muszą 
płacić czynsz o 10 do 15 proc. 
wyższy aniżeli biali Według 
danych „American Labour Fact 
Book“ (Amerykańskiej Księgi 
Pracy) robotnik murzyński o- 


trzymuje o 25 proc. mniej wy- 
nagrodzenia za spełnienie tej 
samej roboty, co biały. 

W 1944 roku przyjęto usta- 
wę, w myśl której nauczyciele 


otrzymywać tę samą płacę, Mi- 
mo to według danych amety- 
kańskiego ministerstwa wycho- 
wania, po dziś dzień płaca nau- 
czycieli murzyńskich stanowi 


wyroków sądo- i 


40 do 63 proc, płac białych na- 
uczycieli. 

Te nieznośne stosunki i bez- 
względne traktowanie, które- 
mu również dziś jeszcze podle- 


o jednakich kwalifikacjach, bez|gają nawet  zdemobilizowani 
względu na kolor skóry, winni |uczestnicy wojny — Murzyni, 


zmuszają ludność murzyńską do 
zwiększenia wysiłków w walce 
o lepszą przyszłość. Akces Mu- 
rzynów do partii Wallace'a 


"i poparcie, jakiego udzielają po- 


stępowemu ruchowi białych w 
Ameryce, włączają Murzynów 
do frontu zdecydowanej walki 
przeciwko barbarzyńskiemu ra- 
sizmowi, przeciwko reakcji 
i - imperialistycznej agresji. 
Amerykańscy Murzyni znależli 
się w obozie wolności i dema- 
kracji, w jedynym obozie, który 
może im zapewnić lepszą przy- 
szłość. 
Joter. 


Nowy Jork — miasto kontrastów, Na ile monumentalnych drapaczy ch mur krzykliwe reklamy — obok nowoczesnych 
limuzyn kabriolety z przed lat 30%, a opodal dzielnicy milionerów — Haarlem dzielnica murzyńskiej nędzy. 
Ename ei [aeee 


Jak pisma amerykańskie 


W Ameryce wychodzi 20 periodyków  filmo- 
wych, czyli pism, przeznaczonych dla wielbicieli 
ekranu i jego gwiazd. Pisma te ukazują się w 
lącznym nakładzie 10 milionów egzemplarzy i liczą 
50 milionów czytelników. Magazyny te mają 
przeważnie po 100 stron, jeśli chodzi o miesięcz- 
niki i od 20 do 60 stron, jeśli są to tygodniki. 
Wydawane są na najlepszym, błyszczącym pa- 
pierze i ozdobione bogato pięknymi ilustracjami 
w oszałamiających barwach. Ilustracje te przed- 
stawiają niemal wyłącznie piękne ubrania, lub 
rozebrane kobiety, są to kolorowane zdjęcia 
gwiazd, projekty afiszów rekłamujących nowe til- 
my amerykańskie, lub poprostu reklamy bielizny, 
sztucznej biżuterii, czy kosmetyków. Bez wzglę- 
du na ich treść, są doskonałe pod względem ko- 
łorystycznym, a także z uwagi na bardzo intere- 
sujące niekiedy pomysły graficzne i kompozycyj- 
ne. Natomiast jeśli chodzi o artykuły w tych 
„Tajemnicach Hollywoodzkich*, „Sekretach 
Gwiazd“, „Płoteczkach ze stolicy Filmu“, czy 
„Nowoczesnych Ekranach", to czytając je — każ- 
dy czytelnik o normalnej mentalności doznaje 
przede wszystkim uczucia zdumienia, następnie 
obrzydzenia, a wreszcie przerażenia na myśl, że 
50 milionów ludzi z najwyższym 
niem pochłania te wiadomości. 


zainieresowa- 


OGŁOSZENIA DLA KOBIET* 

Te 50.000,000 osób, to wyłącznie kobiety. Wy- 
starczy przejrzeć któryś z tych magazynów, by 
przekonać się o tym. Wszystkie ogłoszenia prze- 
znaczone są dla kobiet. Oto pigułki, których 
łykanie wpłynie na otwarcie się porów, a oto 
maść, która spowoduje ich zamknięcie się; tu re- 
klamuje się krem do rąk, pod wplywem którego 
dłoń staje się tak aksamitna, że mężczyźni sza- 
leją za najlżejszym jej dotknięciem; a tu znów 


„maseczka kosmetyczna”, która kszłałtuje nos na 
podobieństwo starej kamei Wałki gumowe do 
masażu nóg, które nadają łydkom maksimum „sea 
appealu", pomadki do ust, czyniące wargi nfe- 
przeparcie kuszącymi, szampoon, pod wpływem 
którego włosy przesiąkają zapachem, przyprawia- 
jącym o szaleństwo każdego mężczyznę, oto te- 
maty tych ogłoszeń, wykonanych przez pierwszo- 
rzędnych iachowców przy nakładzie kosztów 
i wysiłku artystycznego, godnych naprawdę lep- 
szej sprawy. Ale ostatecznie są to tylko ogło- 
szenia, 


OKŁADKI 

Ale zatrzymajmy się jeszcze na chwilę przy 
okładkach! Okładkę stanowi prawie nieodmien- 
nie portret jakiejś ładnej dziewczyny, której ży- 
ciorys zajmuje kilkanaście stron magazynu, Każda 
taka „cover girl“ (dziewczyna z okładki) ma 
olśniewającą cerę, rozckyłone w uśmiechu, szkar- 
łatne, Iśniące od tłustej szminki wargi, ukazujące 
rząd równiutko spiłowanych ząbków, maleńki no- 
sek i ogromne oczy, 

Jeśli czasem okładkę zdobi podobizna męska, 
to przedstawia ona oblicze młodego, zdrowego 
bęcwała, którego beztroskie spojrzenie, j radosny 
uśmiech zdradzają doskonałe trawienie i kom- 
pletny brak trosk finansowych. Wiśniowa fajka, 
którą krzepki młodzieniec dzierży między palca- 
mi, symbolizować ma dystynkcję i czarującą non- 
szelancję. 

Perypetie młodzieńca z lajka i dziewczyny 
z sec-appealem stanowią treść 100-stronicowych 
magazynów filmowych, Kiedy się urodziło które 
z nich, w jaki sposób utorowali sobie drogę do 
kariery filmowej, jak mieszkają, co jedzą, czy 
noszą jedwabną, czy siatkową bieliznę, czy też 
w ogóle nie noszą bielizny, czy się kochają, i od 
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Roczny bilans doktryny Trumana 


Dnia 14 bm. minął rok, od 
sławnego wystąpienia Trumana, 
w którym prezydent USA do- 
magał się pomocy dla Grecji 
i Turcji, Data ta jest uważana 
ogólnie za punkt wyjścia tzw. 
doktryny Trumana. Jest to 
mniemanie błędne. Manewry 
polityczne- amerykańskich me- 
żów stanu, zmierzające do 
przewekslowania postępowej 
polityki Roosevelta na imperia- 


listyczną politykę Tafta, Van- 
denberga, Byrnesa, Dullesa 
i innych kierowników i inspira- 
torów Departamentu Stanu, 


rozpoczęły się bezpośrednio po | wej, 


śmierci twórcy New Dealu, 
i uzyskały realne podstawy po 
zwycięstwie 
wyborach. 
Doktryna Trumana stała się 
więc jedynie 
tych wszystkich dążeń kapitału 


„ODBUDOWA” EUROPY 


Okręt amerykański wyładowuje w porcie tureckim czołgi i artylerię. Tak wy- 


glada „odbudowa“ zniszczonych krajów Europy 


amerykańskiego, które dzisiaj 
z takim zaślepieniem pchają 
Stany Zjednoczone do gigan- 
tycznej ofensywy antypokojo- 
antyradzieckiej, antypo- 
stępowej. 
Minął od 


rok ogłoszenia 


Republikanów w |przez Trumana jego doktryny, 


która później stała się ewange- 
lią polityki amerykańskiej. 


wykładnikiem | Warta więc zastanowić się nad 


tym, co Stanom Zjednoczonym 
i światu przyniosła doktryna 
Trumana. Jej roczny bilans 
jest niestety tragiczny. 


ZDRADA „NEW DEALU* 
I POLITYKI ROOSEVELTA 


Truman przemawiając nie- 
jednokrotnie powołuje się na 
swego wielkiego poprzednika. 
Jest to po prostu nietakt wo- 
bec jego pamięci, gdyż doktry- 
na Trumana była zdradą New 
Dealu i całej polityki Roosevel- 


ta. W polityce wewnętrznej 
Stanów, doktryna Trumana 
ptzez nastawienie imperiali- 


styczne do zagadnień międzyna- 
rodowych, spowodowała prze- 
stawienie nolityki USA z torów 
reform społecznych i ujarzmie- 
nia z wszechwładzy kapitału na 
dobrze narmi znane tory wstecz- 
nictwa społecznego i bez- 
wzślędnedo dyktatu wielkich 
magnatów przemysłowych i 
bankierów z Wall Streetu. Pa 
śmierci Roosevelta wielki ka- 
pitał : całą wściekłością i bez- 
wzglednością zaatakował to 
wszystko, co było rooseveltow- 
skie, co wywalczył New Deal. 


ogłupiają swych czytelników 


jak dawna, czy lubią całować się w samochodzie, 
w windzie, w basenie, na karuzeli, ile mają wierz- 
chowców, psów, par obuwia? Oto sprawy, które 
czytelniczek 


pasjonują 50 milionów 
skich. 


żonka (podobizna 


amerykań- 


irywolna blondynka uzyskała 


przebaczenie mał- 
uśmiechniętego młodzieńca 


z fajką), ponieważ zdaje on sobie sprawę, iż za- 
niedbwje ją na rzecz piłki nożnej, 


TANIA ZŁUDA 


|kreślali wielokrotnie 


= PISMA FILMOWE 

Pisma te zwane „filmowymi”, nie mają właści- 
wie z filmem wiełe wspólnego: nie tylko nie po- 
rusza się na ich szpaltach żadnych zagadnień 
technicznych, kwestii związanych z problemaśyką, 
charakteryzacją, czy reżyserią, ale rzadko podaje 
nawet treść reklamowanego obrazu, O każdym 
nowym filmie pisze się, że jest „gigantyczny“, 
„łascynujący', „super rewelacyjny”, poczem prze- 
chodzi się od razu do intymnych spraw aktorów, 

Dwie najpoczytniejsze i najlepiej zarabiające 
dziennikarki hollywoodzkie, Louella Parson 
i Hedda Hopper zapełniają kolumny tych pism 
sprawozdaniami z przyjęć u różnych gwiazd ekra- 
nu, opisami ich tualet i rozmaitych zakonspiro- 
wanych scen, które zacbserwowały podczas tych 
zabaw, Wyjaśniają powody rozwodów gwiazd, 
opisują dokładnie ich wybryki. A _ wszystko ta 
urozmaicane licznymi fotograłiami, rozmieszczo- 
nymi zręcznie w treści artykułu Oto zdjęcie, 
przedstawiające  całująca się parę. splecioną 
w uścisku tak namiętnym, iż napewno żaden cen- 
zor nie przepuściłby na ekran takiego obrazu. 
Ale to nie jest scena z filmu, tylko z życia. Pod 
fotografią napis: „Na przyjęciu u Barbary Słan- 
wyck Lana Turner, całując się z John Gariieł- 
dem nie zauważyła, iż scenę tę podpatrzył jej 
mąż. Jak zareagował małżonek złotowłosej ar- 
tystki?.. Odpowiedź na str. 67-ej*. 

Dama, susząca włosy pod aparatem elektrycz- 
nym u fryzjera z rozgorączkowaniem przerzuca 
kartki magazynu i na str. 67-ej dowiaduje się, że 


W „Skrzynce Pocztowej" jakaś „Nieświadoma” 
pisze do Clarka Gable: „Drogi Mr. Gable! Mam 
19 lat i masę kłopotów z mężczyznami, którzy są 
tak napastliwit„* „Nieświadoma" ma napewno ze 
40 lat, ale o ileż milej czytać odpowiedzi na list, 
zredagowany na arkusiku z nadrukiem nazwiska 
słynnego amanta filmowego, niż podczas 15-m'nu- 
towej przerwy na Śniadanie w biurze — wysłu- 
chiwać opowiadań młodszych koleżanek o ich 
przygodach, 

Pięćdziesiąt milionów kobiet w Ameryce czyta 
magazyny filmowe. Z tych pięćdziesięciu milio- 


nów przynajmniej połowa wierzy, iż posiada 
szanse dostania się do wyśnionego raju, Holly- 
wood, zdobycia sławy i-majątku! — Byle tylko 


być piękną! Byle mieć 
włosy i kuszące wargi! 
Więc kupują reklamowane w magazynach ko- 
smetyki, których rzekomo używają gwiazdy til- 
mowe, tusz, który ma wydłużyć rzęsy o dwa cen- 
tymeiry, utrwalacz, który układa włosy w natu- 
ralne fale, lakier. trzymający się przez cały mie- 
siąc na paznogciach. Okazuje się, że tusz kru- 
szy się i opada, włosy po użyciu utrwalacza roz- 
sypują się niesłornie i tracą połysk, a lakier na 
paznościach pęka już drugiego dnia, ale dziew- 
częła nie zrażają się. Jeśli te śradki zawiodły, 
trzeba spróbować innych, dowiedzieć się czegoś 
nowego! Więc kupują wciąż nowe i nowe tygo- 
dniki i miesięczniki filmowe. szukając w nich re- 
cepty szczęścia, powierzchownej, taniej złudy. 


J. M. 


gładką cerę, błyszczące 


Niestety ze strony ówczesnych 
demokratycznych polityków 
amerykańskich z  Trumanem 
i Byrnesem na czele, którzy 
mienili się współpracownikami 
wielkiego prezydenta, atak ten 
nie napotkał na żaden opór. 


Ostatni rok przyniósł dalsze 
przekreślenie pozostałych zdo- 
byczy społecznych, które wy- 
walczył New Deal. Wystarczy 
tylko zanotować  antytobotni- 
czą ustawę Tałt-Hartleya, ni- 
weczącą wszystkie dotychcza- 
sowe prawa świata pracy, na- 
stępnie dyskryminację rasową 
wobec murzynów, wreszcie ko- 
medie badania akcji antyame- 
rykańskiej, skierowanej prze- 
ciwko najbardziej postępowym 
obywatelom USA. Atak reki- 
nów dolarowych udał się a sku- 
tek był taki, że ośrodki dyspo- 


|zycyjne z Białego domu i De- 


parłamentu Stanu przeniosły 
się do gabinetów prywatnych 
baronów z Wall Streetu. 


ATAKI NA POKÓJ ŚWIATA 


Trzeźwi politycy amerykań- 
scy z Wallacem na czele pod- 
koniecz- 
ność porozumienia pomiędzy 
dwoma najpotężniejszymi pań- 
stwami świata Stanami Zjedno- 
czonymi i Związkiem Radziec- 
kim, które stałoby się gwaran- 
cją trwałości pokoju światowe- 
go. Podkreślano wtedy, że mi- 
mo różnic ustrojowych interesy 
obu potęg dadzą się uzgodnić. 
Tymczasem doktryna Truma- 
na, która rozpętała lawinę ame- 
rykańskiego kapitalistyczneśo 
imperializmu, zburzyła te 
wszystkie możliwości i dopro- 
wadziła do podziału świata na 
dwa obozy. Dzisiaj z dystansu 
jednego roku można śmiało po- 
wiedzieć, że przyczyniła się ona 
do podważenia autorytetu Or- 
śanizacjj Narodów  Zjednoczo- 


"nych. Kartę N. Z. zmieniła w 


mało znaczący świstek papieru, 
i wprowadziła cały świat 
stan (określenie amerykańskie). 
zimnej wojny. 


Doktryna Trumana została 
bezlitośnie nagięta do taktycz- 
nych i strategicznych płanów 
Wall Streetu i dzisiaj pozostała 
jedynie firmą, gdyż poza jej pa- 
rawanem rządzi kapiłalistyczna 
mafia i jej wojskowi doradcy. 
Ostatnio opublikowano, w zna- 
nym periodyku amerykańskim 
„Stop — stop“ artykuł, które- 
go autor śmiało oznajmia, że 
zagraniczną polityką amery- 
kańską kieruje minister woj- 
nv — Forrestal wraz z całym 
sztabem amerykańskim. które- 
go nici — jak dobrze wiado- 
mo — prowadzą na Wall Street. 


Do czego doprowadziła dok- 
tryna Trumana? Wszyscy łat- 
wo możemy odpowiedzieć na 
to pytanie spoglądając wstecz 
i trzeźwo osądzając wypadki 
polityczne ostatniego roku. 

W pierwszym rzędzie zrodzi- 
ła plan Marshalla, swoje natu- 
ralne przedłużenie taktyczne, 
które w niespodziewany i per- 
fidny sposób ogłupiło część za- 


WE 


MŁODZI LDA 


Harry Truman 


chodnio - europejskiego spole- 
czeństwa i jednocześnie stało 
się wodą na młyn całej świato- 
wej reakcji aż do skrajnie fa- 
szystowskich elementów włącz- 
nie. Następnie podłożyła ogień 
pod najczulsze punkty geopoli- 
tyczne na świecie (Grecja, Pa- 
lestyna, Chiny) — wreszcie za- 
częła torpedować najważniej- 
sze podstawy pokojowego po- 
rozumienia na świecie — ukła- 
dy w Jałcie i Poczdamie. 


To co się dzisiaj robi w Niem- 

czech Zachodnich jest już chy- 
ba najjaskrawszym dowodem 
opętańczej polityki amerykań- 
skiego imperializmu. Nikt chy- 
ba nie przypuszczał, że dwa la- 
ta po podpisaniu przez aliantów 
zawieszenia broni z Niemcami, 
te same Niemcy będą zasiadać 
przy wspólnym stole ze swymi 
ofiarami i konferować o przy- 
szłości Europy, A jednak tak 
jest. Zaproszono bowiem Niem- 
cy na konferencje 16-tu do Pa- 
ryża i prawdopodobnie amery* 
kańscy dobroczyńcy wprowa- 
dzą odbrązowiony: hitleryzm na 
międzynarodową arenę poli- 
tyczną, jako równouprawnione- 
go partnera, 


Nikt również nie przypusz- 


czał, że ostatnie gniazdo fa- 
szyzmu — frankistowska Hi- 
szpania będzie olrzymywała 


amerykańskie dolary na walkę 
z demokracją i postępem i sta- 
nie się strategiczną bazą ame- 
rykańskiego imperializmu, Nikt 
wreszcie nie mógł przypusz- 
czać, że w 1948 r, — niespełna 
trzy lata po wojnie — cały apa- 
ral propagandowy w USA zo- 
stanie nastawiony na potworną 
kampanię skierowaną przeciw- 
o tym czynnikom postępu i 
tym ideałom ludzkości, które 
pozwoliły zwyciężyć hitleryzm 
i światowy faszyzm. 


Do tego doprowadziła dok- 
tryna Trumana. Oto tragiczny 
bilans roku, w którym amery- 
kański imperializm starał się 
podłożyć pod gmach świalowe- 
go pokoju bombe atomową. 


Quo vadis America? 
Adam Bahdaj 


MŁODZI IDĄ 


FASGYNUJĄCE DZIEJE PENICYLINY 


Historia odkrycia penicyliny 
ta jeden z najbardziej pasjonu- 
jących epizodów w dziedzinie 

. nowoczesnej medycyny. r. 
1941 penicylina była jedynie na- 
swą procesu doświadczalnego, 
przeprowadzanego w laborato- 
riach i znanego nielicznej garst- 
ce uczonych, dziś uważana jest 
za najpotężniejszą broń prze- 
ciw ogromnej ilości rozmaitych 
chorób płucnych, zakaźnych itd 

Historia penicyliny zaczyna 
się w r. 1928, gdy prof. Alek- 
sander Fleming, badając w la- 
boratorium pewien hodowany 
przez siebie mikrop, zauważył 
na nim zielonkawe pasmo ple- 
Śni, które niszczyły mikroby, 
powodując ich śmierć. 


PIERWSZE PRÓBY 

Dr Fleming zdjął pleśń, by 
przestudiować ją, ale badania 
te trwały niesłychanie długo — 
Uwaga uczonych chemików by- 
ła w tym czasie zwrócona głó- 
wnie ku sulfamidom, których 
działalność na choroby zakaź- 
ne okazywała się bardzo przy- 
kra, lub całkowicie bezskutecz- 
na, podczas wojny dla zwalcza- 
nia strasznych iniekcji, spowo- 
dowanych ranami, potrzebna 
była jakaś nowa broń o nieza- 
wodnym, piorunującym działa- 
niu. Wówczas dr Howard Fio- 
rey przypomniał sobie prof. 
Fleminga i odkrytą przez niego 
zieloną pleśń, którą postanowił 
zainteresować się bliżej. 

Pod jegó kierunkiem chemicy 
zasadzili na płytkach szklanych 
w laboratoriach całą masę zie- 
lonkawej pleśni, a gdy ta przy- 
brała wreszcie wygląd gęstego, 
zielonego dywanu, przystąpio- 
no do eliminowania wszystkich 
niepotrzebnych składników, ce- 
lem wydobycia tylko tych, któ- 
re działały zabójczo na mikro- 
by. Po wielu doświadczeniach 
osiągnięto wreszcie odrobinę 


żółtawego proszku, który sta- 
nowił prawdopodobnie poszuki 
wany środek. Już po pierwszych 
doświadczeniach okazało się, 
że maleńka ilość nowego pro- 
duktu (666 miligr) wystar- 
cza do wstrzymania rozwijania 
się mikrobów. Było ta rewela- 
cją, gdyż takiej siły nie posia- 
dały nawet sulfamidy. 

Wyniki prób laboratoryjnych 
yły więc doskonałe, ale chao- 
dziło o to, by przekonać się, 
czy produkt ten, zabójczy dla 
mikrobów, nie był również szka 
dliwy dla organizmu ludzkiego? 
Zastrzyknięto 50 myszom ogro- 
mną ilość streptokoków. Poło- 
wę pozostawiono własnemu lo- 


sowi, do reszty zastosowano no- 
wy specylik. Po upływie doby 
pierwsze 25 zdechło. podczas 
gdy druga partia biegała bez- 
trosko po klatce, nieświadoma 
dramatu, jaki rozgrywał się w 
lich kruchych organizmach. 


| W SŁUŻBIE CZŁOWIEKA 

| Po dokonaniu całego jeszcze 
'szeregu prób, dr Fłorey zdecy- 
'dawał wreszcie  zastrzyknąć 
nowy specyfik człowiekowi. — 


W nawale wydarzeń politycz- 
inych niepostrzeżenie mija rocz- 
nica 50-lecia wyprawy „Belgiki* 
na Antarktydę, 

Dlaczego powinniśmy zainte- 
resować się bliżej dziejami ma- 
łego statku, który z niewielką 
załogą wyruszył w 1897 roku na 
badanie południowego lądu po- 
larnego? Przemawiają za 


jj 


fi 


p 


| 


tym dwa ważkie argumenty. po 
pierwsze — wyprawa „Belgiki* 
stanowi przełomowy moment w 
historii badań Antarktydy, po 
drugie — wybitny udział w pra- 
cach wyprawy wzięli dwaj pol- 
Scy uczeni — prof. dr Henryk 
Arctowski i A, B. Dobrowolski. 

Do czasu wyprawy  Belgiki 
znano Anarktydę bardzo mało 
Pewne wyobrażenie o tym lądzie 
dały trzy wyprawy naukowe: ro- 
syjska, amerykańska i angielska, 
które w XIX wieku odkryly kil- 
ka wysp i niektóre odcinki wy- 
brzeża. Były to jednak wiadomo- 
ści nader skąpe, Od ostatniej 
ekspedycji nastąpiła półwiekowa 
cisza, którą przerwała „Belgika“. 

Wyprawa belgijska zostala 
przygotowana 
|i miała chaiakier czysto nauko- 
wy. Młody, nieznany oficer ma- 
rynarki de Gerlache, który byt 
komendantem statku, wiele upar- 
tego wysiłku musiał włożyć, 7a- 
nim zapewnił „Belgice* skromne 
"wyposażenie na dwa lata. Wszy- 
scy uczeni bezinteresownie ofia. 
|tawali swoja pracę, żeby nie ob- 
ciążać funduszu wyprawy 

Pierwotny plan dzialania prze- 
widywał dwukrotne dotarcie do 
Antarktydy: pierwsze w lecie 
1897/8 r. gd lądu Grahama, dru- 
gie nasiępnego lata — od strony 
Australii do Ziemi Wiktorii, Las 
pokierował inaczej, 

Kiedy statek wśród burz, pod 
grozą zderzenia się z górami ło- 
dowymi, dotarł według planu z 
Ziemi Ogniowej do Ładu Graha- 


bardzo starannie | 


| Wybrał do tego doświadczenia |ko ratowała ludzi od niechyb- „najlepiej z 1 em* płynu otrzy- 
|kilku ludzi beznadziejnie cho- |nej śmierci, ale nie powodowa- ,mywano 2 jednostki peniciliny, 


rych na najcięższe choroby za- 
kaźne, m, in. dwumiesięczne 
dziecko, dotknięte schorzeniem 
kręgosłupa i wszystkich sta- 
wów. Dziecko to nie mogło żyć 
dłużej, niż kilka dni. Po zasto- 
sowaniu zastrzyków peniciliny 
wszyscy ci pacjenci żyją do 
dziś dnia i cieszą się najlepszym 
zdrowiem. Penicilina zaczęła 
więc dokazywać cudów. Nie tyl- 


ma '* wpłynął na morze położone 
na południe od tego Ladu, bar. 
dzo silny wiatr zepchnął go da- 
leko na o łudnie. Tam stater dr- 
stał się między szczeliny pola 
lodowego, które wkrótce zamar- 
zły i lady unieruchomiły wypra- 
wę na przeciąg całej zimy, Ucze- 
stnicy wyprawy byli pierwszy- 
mi, którzy spędzili noc polarną 
w pobliżu brzegów Antarktydy. 

Dzięki temu nieprzewidziane- 
mu wypadkowi Belgika — pp 
raz pierwszy w dziejach badań 
Aniarktydy — skompletowała bo 
gate obserwacje naukowe dla ca- 
lego roku. Uczeni prowadzili 
spostrzeżenia  meterologiczne co 
godzinę w dzień i w nocy. bada- 
no faunę i fłorę oceaniczna, głę- 
bokość i temperaturę wód, budo- 


,nego uwolnienia statku. Uczest. 
inicy wyprawy musieli z nadludz- 
kim wysiłkiem torować drogę 
statkowi pilami wycinając w lo- 
|dzie kanał, prowadzący do otwar 
| tego morza. Pa pokonaniu szere- 
igu niebezpieczeństw. statek do- 
tari szczęśliwie do Ziemi Ognio- 
wej skad nastąpił powrót to Eu- 
ropy. 

W Brukseli specjałna komisja 
przy belgijskiej Akademii Umie- 
jętności podjęła pracę nad wyda- 
niem długiego szeregu rozpraw 
naukowych — owocu wyprawy 
„Belgiki* Plon istotnie imponu- 
jący — dostarczono dawodów na 
|llądowość Antarktydy, co było 


wę lodowców, jednym słowem 
gromadzono olbrzymi materiał |- 
naukowy. 


Lato nie przynioslo spodziewa. | 


|ła żadnych przykrych przewro- 
jtów w organizmie, jak sulłami- 
dy. Odwrotną stroną medalu 
były jedynie wielkie trudności 
produkowania odpowiedniej ilo- 
ści nowego leku. Niekiedy pleśń 
nie wydzielała magicznego pro- 
szku, albo można go było osią- 
śnąć jedynie w minimalnych 
ilościach. 

Jeśli już wszystko szło jak 


W 50-lecie WYPRAWY BELGIKI 
_. DO BIEGUNA POŁUDNIOWEGO 


jeszcze wówczas kwestią sporna, 
poparto tezę Arctowskiego o 
przedłużeniu Andów na Antar- 
ktydzie, stworzono fundament 
pod  klimatołogię Antarktydy, 
dokonano ważnych odkryć geo- 
graficznych w Antarktydzie Za- 
chodniej, Pierwszą publikacją z 
tej wyprawy była rozprawa Hen- 
ryka Arctowskiego pt. „Geogra- 
phie physique de la region An- 
tarctique, visitć par I'Expedition 
de la Belgica“, która została wy- 
dana w roku 1900. 

„Belgika“ przerwała 50-letnią 
ciszę na wodach antarktycznych, 
udowodniła. że człowiek może 
przetrwać noc polarną na Antar- 
ktydzie, pokazała, jak bogaty 
plon może zdobyć i jak wiele 
pracy czeką na następne ekspe- 
dycje naukowe. 


czyna się okres wspaniałych wy- 
praw antarktycznych. Praca nad 
poznaniem tego lądu zostaje na- 
|wet imponująco zorganizowana 
w kampanii międzynarodowej w 
latach 1901 — 1905, następują 
słynne wyprawy Scotta, Amund- 
sena. Byrda i innych. 
Krystyna C. 


Uwaga: 


(Omturowcy, którzy pójdziecie w po- 
chodach pierwszomajowych! 
Każdy z'Was powinicu mieć śpiewnik 
DWANAŚCIE 
NA DZIEŃ 


PSE 
MA JA" 


NI 


1 


| w opracowaniu Józefa Cymcra. 


Cena egzemplarza 30 złotych. 


| Zamówienia kierujcie do 


| KC OMTUR Warszawa, Mokalaw- 
ska 3, Wydział Wydawniczy. 


wpłacając należność na 
nr [-6296 


konto PKO 


miesięcznik lnstrukcyjny „Gromada". 


| Komitety i Koła OMTURI 


czy zapoznaliście się z treścią 
broszury 


„CZYM JEST OMTUR" 


lw opr. tow. Zdzisława Wróblewskiego 
| 


z przedmową przewodniczącego KC 

i OMTUR tow. Lucjana Motyki, w któ- 

łe; zawarty jest bogaty materiał dla 
pogadanek, prelekcji i odczytów. 


| Cena egzemplarza zł 25.— 
| Przesylajcie zamówienia do: KC OM- 
TUR, Warszawa, Mokotowska 3, Wy- 
dział Wydawniczy, wpłacając należ- 
ność na konto PKO Nr 1-6296, miz- 
sięcznik instrukcyj „Gromada“. 


(Jednostka zawiera 1/1.666 mi- 
ligrama peniciliny). A w nie- 
których wypadkach dla urato- 
|wania życia chorego trzeba by- 
[to wstrzyknąć mu 3 miliony ja- 
dnostek! 

Anglia, nękana wówozas cięż- 
kimi atakami nieprzyjacielskimi 
nie była w stanie zająć się na- 
leżycie poszukiwaniem sposo- 
bów zwiększenia produkcji cu- 
downego lekarstwa. Dalsze ba- 
danie podjęły laboratoria w Pe- 
orii (Illinois, St. Zjedn.) i po u- 
pływie kilku miesięcy uczeni 
tamtejsi wynaleźli nowe meto- 
dy osiągania peniciliny z pro» 
jduktów, uzyskanych w fabry- 


NIS 


M 
7 
i 


ieyużric w, 


kach krochmalu. Przy stosowa» 
niu tych nowych metod pro- 
dukcja amerykańska przewyż- 
szyła wkrótce zdolności wy- 
twórcze Wielkiej Brytanii, 


REWELACYJNE WYNIKI 


Działanie peniciliny okazało 
się wielostronne. Zdrawieli cho 
rzy, o których rychłej, nieu- 
chronnej śmierci lekarze byli 
od dawna przekonani, w ciągu 
kilku dni zamykały się rany pa- 
|cjentów, przebywających od 
miesięcy na kuracji w szpitału, 
goiły się wrzody. ustawały 
krwotoki. 

Dziś uczeni odkrywają corax 
szerszy zakres działania peni- 
l ciliny. Nie pomaga ona na takie 
cierpienia, jak gruźlica, lub pa- 
raliż dziecięcy, ale jeśli chodzi 
o leczenie tyfusu i chorób we- 
nerycznych, to odpowiednie 
badania są obecnie w toku i 
niewątpliwie z czasem znajdzie 
zastosowanie również i w tych 
cierpieniach. 

W niektórych przypadkach 
gwałtownego zapalenia płuc, 
lub drętwiey karku działalność 
peniciliny jest istotnie niezawo- 
dna. Działa ona też zbawiennie 
przy niektórych chorobach ocz- 
nych i przy gangrenie, spowo- 
dowanej trującymi gazami, sto- 
sowanymi podczas wojny. Pod- 
czas ostatniego wielkiego poża- 
jru w Bostonie dała doskonałe 
rezultaty przy leczeniu najcięż- 
szych poparzeń. 

Synteza chemiczna lego pre- 
paratu, który rozprzestrzenia 
|się po całym świecie, jest jesz- 
cze kwestią dalekiej przyszło- 
lści Obecnie wiadomo tylko, że 
penicilina jest produktem che- 
micznym złożonym, którego 
produkcja syntetyczna jest chwi 
lowo niemożliwa do zrealizowa- 
nia. W każdym razie jest ona 
potężną bronią w walce ze 
śmiercią i bez względu na ew. 
przyszłe wynalazki pozostanie 
na zawsze jednym z najwięk- 
szych osiągnięć do jakich doszli 
uczeni w dziedzinie medycyny. 


MŁODZI IDĄ 


Kluby omturowe zdały egzamin 
w turnieju trzech okręgów 


KLURY OMTUR-owa W TURNIEJU 
TRZECH OKRĘGÓW 


T urniej zimowy trzech okręgów w pił- 
X ce nożnej dobiaga do końca. Kluby 
OMTUR-owe, okazujące w osiatnim czasla 
coraz większą działalność, startowały 
również w tej wielkiej imprezie sportu 
pilkarskiego na terania województwa ślą- 
1ko-Dąbrowsklego, zakończając swoje 
spotkania 2 więcej iub mnlej szczęśliwym 
wynikiem. e 


OBSZAR CENTRALNY ŚLĄSKIEGO OZPN 
OMTUR-owa KS w tej grupie nia miały 
szczęścia przy losowaniu i napotykając 
przeważnie na dużo silniejszych przeciw- 
ników, brały.udział w rozgrywkach pucha- 
rowych tylko do irzaciej rundy. W pierw- 
szym rzędzie należy wymienić wlcemi- 
strza grupy Śląskiego OZPN 


IV klasy B 


GMTUR 12, Mała Dąbrówka. Drużyna ta 
dostała się po wysokim zwycięstwie nad 
Naprzadem z Szoplenic w stosunku 12:1 
i nad RKS Pogoń Chorzów w stosunku 
7:4 do lrzeciej rundy rozgrywek, gdzla 
uległa po zaciętej walce zaszłorocznemu 


wicemistrzowi Śląska ZZK Kalowlce 2:6 
(1:4). 
Mioda drużyna  OMTUR Orzesze prze- 


giała w 2 rundzie z zespolam Orła Mokre 


0:3 (0:3) i nie mogła dalej brać udzialu 
w razgrywkach. 
OMTUR-owy wicemistrz Śląska Wisla 


Brzezinka po zwycięstwie nad OMTUR-em 
z Brzączkowic nie dala rady silnemu ze- 
spolowi A-klasowemu Lechia Myslowice 
i odpadła po przegranej słosunku 
0:6 (0:0). 

W tym samym stosunku przegrał rów- 
nież KS OMTUR Larysz z RKS Siła z Gl- 
szowca w drugiej rundzie, do której dru- 
iyna OMTUR-owa dostala się po zwycię: 
stwie nad Unią Kosztowy. 

OMTUR Szopienice i OMTUR Brzęczkowi- 
ce odpac!'y już w pierwszej rundzie. 


w 


PODOKRĘG BIELSKO-BIAŁA śl. OZPN 

W tym podokręgu zgłosiły swój udzial 
w rozgrywkach łurniejowych 3 drużyny 
OMTUR Siła Cieszyn, Wisła Strumień i 
OMTUR Wadowice. Podczas gdy plerwsze 
dwa zespoły w ogóle z niewiadomych 
przyczyn nie stanęły do pierwszych spot- 
kań i w.o. odpadły, OMTUR Wadowica 
przedoslał się po zwycięstwach nad 
dobrze usposobionym zespołem  Hejnal 
Kąły oraz Beskid Andrychów 4:3 | kop. 
Silesia w wysokim stosunku 8:2 (2:1) do 
pólfinalu swojej grupy, gdzia przegrał 
z jednym z najlepszych zespołów klasy A 


== 


KS Zabłocie w stosunku 3:5 (2:2), 
na OMIUR-owa ulegla na skutek 
kondycji. 


Drużły* 
slabej 


PODOKRĘG RYBNIK śŁĄSKIEGO OZPN 
Jedynym OMTUR-owym zespolem 
grupy i równocześnie największą rewala- 
cją całego turnieju była młoda drużyna 
OMTUR Sllesin Parusrowiec. W pierwszej 
rundzie drużyna ta nie miała możliwości 
pokazania swajej formy, ponieważ prza- 
ciwnik jej KSMSS Rybnik oddal, jej punk- 
iy w.o. W drugiej rundzie OMTUR-owcy 
2 Rybnika spotkali się z dobrym Asklato- 
wym zespołem kopalni Dębieńsko, poko- 
nując go zdecydowanie w stosunku 2:0 
(1:0). Trzecia runda przyniosła OMTUR-owi 
mecz z jesiennym wicemistrzem pierwszej 
grupy Śląskiej klasy A — Concardia Knu- 


taj 


rów. Po pięknej zaciątej walce zwycię- 
żyli OMTUR-owcy w stosunku 7:4 (4:0). 
Największą sensacją w czwartej rundzie 
wszystkich grup było razgromienie ligo- 
wej drużyny górniczej KS Rymer Rybnik 
przez OMTUR Silesla — Paruszowieć w 
wysokłm stosunku 7:1 (2:1). Rymer, który 


do ie] pory pauzawal | nie biał udziału 
w rozgrywkach pucharowych, wykazał zu- 
pełny brak tormy | kondycji, przegral zu- 


pełnie gładko z doskonale usposobio- 
nym rywalem miejscowym. 

Półtinałowa  trzecla runda przyniosła 
OMTUR-owcom spotkanie z dobrze zapo- ; 
wiadającym się zespołem kopalni Chwa- 
łowiee. Młoda drużyna Silesil, kióra w 


rozgrywkach pucharowych wykazala rewa- 
lacyjną formą, odniosła Imponujący suk- 
ces bijąc gladko kop. Chwałowice w wy- 
sokim stosunku 5:1 (2:0). Tym samym 
OMTUR Silesia Patuszowice zakwalilikowal 
się do  rozgrywak linalowych o puchar 
„Spartu”, W pierwszej rundzię puli” tina- 
łowiej nasi lowarzysze gościli w Żywcu, 
gdzie przegrall po pięknej zaciętej wal- 
ca z doskonałym A-klasowym zespolem 
Koszarawa w stosunku 1:3 (0:1). 


ZAGŁĘBIOWSKI OZPN 

W tej grupie do trzeciej rundy rozgry- 
wek dostaly się dwa OMTUR-owe kluby, 
tj. QMTUR Clkusz i OMTUR Zagórze. 

OMTUR Qlikusr zwycięży! w pierwszej 
*undzia dobry zespół Zryw Strzemieszyce 
i w drugiej rundzie AKS Żarki 3:0 (1:0), 
lecz uległ w ttzecie| rundzie kondycyjnie 
leple] ustosunkowanemu zespołowi Zrywu 
z Kilmantowa. 

OMTUR Zagórze miał na swoim koncie 
zwycięstwo nad  Światowidem Myszków 
i GZKS Bolesław, lecz przegrał w trzeciej 
rundzie z RKS Poręba 0:4 (0:2). 

OBSZAR CENTRALNY OPOLSKIEGO OZPN 
Szczęścia przy losowaniu także nie mia- 
ła drużyna OMTUR-owegbl mistrza Śląska 
XS OMTUR Razbark Bytom. Już w plerw- 
szej rundzie spotkała się ona z drużyną 
niedoszłego ligowca kop. Szombierki, któ”, 
ra zagrała koncertowo i odniasła zwycię- | 
stwo nad OMTUR-owym zespołem w sto- 

sunku 4:0 (1:0), 


PODOKRĘG PRUDNIK OPOLSKIEGO OZPN 
Jedynym OMTUR-owym klubem, który 
słartował w rozgrywakch turniejowych w | 
lym podokręgu okazał sią KS OMTUR 


Olza 
niosła 


Raciborz. Pierwsze zwycięstwo od- 
ta młoda C-klasowa drużyna w 


Mistrzostwa Związku Robotniczych Sto twarzyszeń Sportowych w 


zapiśnichcie. 


Walka Toboła — Mazurek, Tytul mistrza w wadze koguciej zdobył Toboła 
(Śląsk) 


(Ą7 RAMACH 


pierwsze) rundzie, pokonując w dogrywce 


tenomowany zaspół A-klasowy  Planla 
Raciborz w stosunku 3:2 (2:2, 2:2) W 
swoim drugim spotkaniu  OMIUR:owcy 
zwyciężyli drużynę cukrowni Baworów 4:2 
(3:2), kwalifikując alą tym zwycięstwem 
do trzeciej rundy. Następna runda przy- 


niosła im zwyciąstwo nad drużyną Zryw 
Zabełków. W czwartej rundzia nasi towa- 
rzysze z Raciborza natknęli się na później- 
szego finalistę turnieju, Polonią z Glub- 
czyc, przegrywając 2:6 (0:3), 1. S. 


PODOKRĘG OPOLE OPOLSKIEGO OZPN 

W tym podokręgu OMTUR-owe kluby 
sportowe nie brały udziału w rozżgryw: 
kach pucharowych. 


Fragmenty pod bramką Polonii 


meczu Polonia — Wisła 


Jak irenować biegi... 


SCHEMAT TRENINGOWY 
DO BIEGU PRZEŁAJOWEGO NA 500 M 
DLA KOBIET 


(trenować dwa razy 

dziela środa, albo: 

czwartek, albo: wtorek piątek. Czas 

trwania treningu 45 minut łącznie z za- 
prawą gimnastyczną). 

I-szy irening: marszobieg na 500 m, 
w czasie marszu przebiec 2X100 m na 
pół siły i szybkości — swobodnie. 

Il-gi trening: marszobieg na 800 m: 

czasie marszu przebiec 24100 m 
i 134200 m z kilkuminutowymi przerwami, 

Ill-cl trening: marszobieg na 1000 m 
obejmujący 2 biegi po 200 m na pół 
szybkości, swobodnym krokiem. 

IV-ty trening: a) .2 biegi po 100 m 
z królkimi przerwami na 4. szybkości, 
b) 1 bieg na 200 m na pól sily, jaknaj- 
luźniej, 

V-ty irening: marszobieg okała 1500 m, 
obejmujący 2 lekkie biegi pa 300 m z lym, 
że osłatnie 100 m biegu — szybkie, 

Vl-ty trening: a) 2 biegi po 100 m na 
y szybkości, b) okolo 400 m na 
pól siły. 

Vil-my frening: 2X200 m z dłuższymi 
przerwami — do całkowitego unormowa- 
nia addechu (lekko, wydłużonym, ela. 
stycznym krokiem). 


tygodniowa: 
poniedzialek 


nie- 


w 


bieg 


SCHEMAT TRENINGU 
DO BIEGU PRZEŁAJOWEGO NA 1000 M 
DLA KOBIET 


trenować dwa razy w tygodniu, możli- 
wie: niedziela — środa, albo: poniedzia. 
lek — czwartek, albo: wtorek — piątek). 
Czas trwania treningu: 1 godzina lącznia 
I-szy ironing: marsrobieg na 1000 m, 


w czasie marszu przebiec z przerwami 


23100 — 200 m na pół sily i szybkości 
luźne, swobodnie. 
II-gi trening: marszobieg na 1500 m 


w czasie marszu przeblec 3X po 200 m 
z kilkuminuławymi przerwami, 

ill-ci trening: matszobieg na 1500 m,) 
obejmujący 2 lekkie biegi po 400 m, zu- 
pełnie swobodne, wolne, na pół szybko- 
ści. 


Idealne warunki rozwoju 


IV-ty traning: a) 3 biegi po 100 

z krótkimi przerwami na %, szybkości, 
b) bieg na.500 m na pół siły, jaknaj- 
luźniej. 

V-ty trening: marszobieg na 2000 m, 
obejmujący 2 lekkie biegi pa 400 m. 


Ostatnie 100 m w każdym biegu — szyb- 
kie. 


VI-ty irening: a) 3 biegi po 100 na 
14 szybkości, b) bieg na 500 m na pół 
sily. 

Vll-my trening: bieg na 800 m — iekka. 


Vill-my traning: 3X pa 200 m — z dłuż: 
szymi przerwami (do całkowitego unor- 
mowania oddechu), lekko, płynnie. 


SCHEMAT TRENINGU 
DO BIEGU PRZEŁAJOWEGO NA 500 M 
DLA CHŁOPCÓW HO LAT 16-TU 
(trenować 2 razy tygodniowo, np. w nia 
dzielę i środę). 

I-szy  irening: marszobieg na 800 m 
W czasie marszu przebiec 3X100 m na 
pół siły i szybkości — luźne, swobodnie. 


II-gi 
w czasia marszu przebiec 2100 m i 1X 


trening: marszobieg na 1000 m: 


X 200 m z przyśpieszeniem biegu, z kil- 
kuminutowymi przerwami między bie- 
gami. rh 

Ill-ci drening: marszobieg na 1000 m, 
obejmujący 2 biegi na 200 m na pół 
szybkości, swobodnym krokiem i 2 bie- 
gi bardzo szybkie na 40 m. 

IV-ty trening: a) 2 biegi po 100 m 
z krótkimi przerwami na 3% szybkości, 
b) 1 bieg na 200 m na pół siły, jaknaj- 
luźniej. 

Vy trening: marszobisg okala 1500 m, 


zdobyl „Świt“ w Gryficach 


akcji popularyzacyj- 


nej sportu hokserskiego wśród 


| młodzieży OMTUR-owej, KS OMTUR 


Skra wyruszyła do Grylic celem roze: 
grania meczu z 


KS OMTUR Świt. 


debiutujący drużyną 


Skra wyjechała do Gryfic w składzie 
rezerwowym. b; 

W dniu 14 marca odbył się 
bokserski pomiędzy drużyną gości KS 
OMTUR Skrą ze Szczecina a miejsco- 
wym zespołem KS OMTUR Świt, zakoń 
czany wynikiem 8:8. 


niecz 


Należy dodać, że mecz odbył się we 
własnym budynku Świtu, który został 
całkowicie wyremontowany własnymi si- 
lami przez miejscowych  omturowców. 
Można śmiało powiedzieć, że na tere- 
nie Pomorza Zachodniego żaden klub 


nie posiada tak idealnych warunków 


pracy jak omturowcy z Gryfic, którzy 

wszystko stworzyli własnymi siłami. 
Wyniki techniczne: 
Musza: Rychliński (Sk) 

Fiejdaszem (Świt). 


przegrał z 


Karczewskiego (Świt). 

Piórkowa: Bednarczyk (Sk) 
żył Łukasika (Świt). 

I lekka: Rychliński II (Sk) przegrał 
przez t. k. o, w 3 starciu z Walkowia- 
kiem (Świt), 

II lekka: Antkowiak (Sk) 
wał z Jurkowskim (Świt). 

I półśrednia: Picracki (Sk) przegrał 
niezasłużenie z Nogowskim (Świt). 


zwycię: 


zremiso- 


II półśrednia: Ostach (Sk) zremiso- 
wał z Wawrzyniakient (Świt). 
Średnia: Madziarz (Sk) wygrał w 


pierwszym starciu przez poddanie się 


Walkowiaka II (Świt), 


m | obejmujący 2 


Kogucia: Wasilewski (Sk) zwyciężył | 


lekkie blegi po 300 m, 
z tym, ża aslainie 100 m biegu szybkie, 
Vl-ty trening: a) 2 biegl po 100 m na 
3 szybkości, b) bieg okolo 400 m na 
pół siły. 

Vil-my trening: bieg 600 m lekka. 
Vill-my trening: 257200 m lekko, z dluże 
szymi przerwami — do calkowitago unor- 
mowania oddechu. 


SCHEMAT TRENINGOWY 

DO BIEGU PRZEŁAJOWEGO NA 
DLA MŁODZIEŻY MĘSKIEJ 16 — 18 LAT 
(trenować dwa razy tygodniowa, np.: 

niedziela — środa). 

l.szy trening: marszobieg na 1006 m. 
W czasie marszu przebiec z przerwami 
2x4 po 200 m na pół siły i szybkości — 
luźno, swobodnie. s 

ll-gi trening: marszobleg ma *1500 m. 
W czasie marszu przebiec 3X pa 200 m 
z przyśpieszeniem tempa biegu, z kllky- 
minutowymi przerwami między blegami. 

lil-el trening: marszobieg na 2000 m, 
obejmujący 2 lekkia biegi po 400 m, zu- 
pełnie swobodne, wolne, na pół szybko: 
šel i 2X po 60 m — szybko. 

IV-żty trening: a) 3 biegi po 100 m 
z krótkimi „przerwami na % szybkości, 
A) bieg na 500 m na pół siły. jaknajluż. 
niej 

Vy troning: marszobieg na 2M0 m, 
obejmujący 2 biegi po 500 m. Ostatnia 
100 m w każdym biegu — szybkie. 
Vl-ty irenlng: a) 3 biegi pa 100 m na 
34 szybkości, b) bieg na 500 m na pół 
siły. 

VIl-my irening: bieg na 1000 m — lek- 
ke; osiatnie 200 m — szybka. 

VIll-my trening: 5% po 200 m — na 
%4 szybkości, z dłuższymi przerwami, 
lekko, piynnie. 


1000 M 


"SCHEMAT TRENINGOWY 
DO BIEGU PRZEŁAJOWEGO NA 2000 M 
DLA MĘŻCZYZN POWYŻEJ 18.TU LAT 
Poniedzialek 29.111 matszobieg na 
dystansie około 2000 m; w czasie marszu 


i „truchciku* (biegu zupelnie luźnaga 
drobniuteńkimi krokami) przekieć 2 razy 
po 300 m na pół siły i szybkości. 

Czwariek 1 kwietnia — a) szybki 


marsz na 1000 m (z energiczną pracą ra- 
mion; b) biegi 2 azy po 500 m na pół 
slły, z przerwą 10-cio minułową, w cza- 
sie której należy biec „trucheikiem”, wys 


konać ulźne podskoki i maszerować — 
do chwili uregulowania oddechu, 
Niedzlela 4 kwielnia — marszabieg na 


2000 m, w czasie marszu przebiec 4 razy 
po 300 m, z przerwami 5-cio minutowymi, 
roda 7 kwietnia — a) bieg na 1003 m 
na pól sily i po 5 — 10-ciu minutach 
odpoczynku, b) bieg na 400 m z przy: 
śpieszeniem tempa. 

Niedziela 11 kwietnia — marszobieg na 
3000 m; w czasie którego przebiec 2 ra. 
zy po 500 m 


na pól siły 2 razy pa 
100 m na % siły z kilkuminulowymi 
przerwami pomiędzy biegami. 


środa 14 kwietnia — a) bieg na 40) m 
na % sily; b) biag na 1000 m na 3; siły. 

Niedziela 18 kwiatnia — bieg na 1500 m 
lekko. 

środa 21 kwietnia a) 2X400 m z 
Przyśpieszeniem; b) 35100 m na % szyb- 
kości. 

Niedziela 25 kwieinia — bieg na 2000 m 


na pół sily, ostatnie 400 m — szybka. 
środa 20 kwielnia — a) 2X400 m z 
pPrzyśpieszeniem; b) 1000 m — lekko. 


Piątek 30 kwietnia — 2X400 m — lek- 
ka, pPlynnie. 
Poniedzialek 2 maja — bieg naradowy 
na 2000 m. 


MŁODZI IDĄ 


Z całego kraju 


Olsztyn. 


Staraniem Wojawódzkie) Kamil. 
sji Współpracy odbyl się tu na 
Placu Wolności wlec pmopularyza- 
cyjny „Służbę Polsca”. 


Kraków. 


Dnla 12.110 odbyła sią tu mie- 
siączna odprawa  przewodniczą- 
cych i sekretarzy kół powiatu kra- 
kowskiego. Znaczna część obrad 
poświącona byla zagadnieniu u- 
działu OMTUR w akcji populary- 
zacji „Służby Polsce", 


Dąbrowa Tarnowska. 


W powleacie Dąbrowa Tarnowska 
została zorganizowana Komisja 
Popularyzacji „Służby Polsce”, Z 
ramienia OMTUR do Komisji we- 
szli tow. tow. Jonko, Hnatyk I 
Weisskart. Komisja organizuje 
przeciętnie po dwa wiece Infor- 
macyjna dziennie, p. 

S. B. 

Żary k. Żagania. 

W dniu 11 marca odbylo się w 
Żarach zebrania PK OMTUR połą- 
czone ze sprawą, przewodniczą- 
cych z terenu powiatu, Znaczna 
część obrad poświęcona była za: 
gadnieniu popularyzacji „Służby 
Folsca*. 

Pieczko Marlan 

Świdnica. 

Na derenia Świdnicy 
(rzy kola OMTUR: przy Państw, 
Glmn. i Liceum Spółdzielczym, 
przy Liceum Kamieniarskim I przy 
Instylucie Rzemieślniczym. Ostaf- 
nia zostało założona kala przy 
Państw. Liceum Pedag. oraz przy 
Państw. Gimn. i Liceum Humanist. 

Kędzia Waldemar 
Murówana. 


W dnlu G.lll odbyło się w Gar- 
llcy Murowanej (pow. Kraków) ze- 
branie nowozalożonega koła OM 
TUR. Na zebraniu wybrana zarząd 
koła w następującym składzie: 
przewodniczący low. Trala, wice- 
przewodniczący low. Korzonek, se- 
krełarz low. lLedźwoń, skarbnik 
tow, Śclenko, oraz Komisję Rawl- 
zylną: tow, low. Pejałowaki, Kuś 
| Pietrzyk. Kierownikiem bibliote- 
kl została wybrana tow. Kuś Allna 
oraz Instruktorem 
tow. Krzywda, 


Istnieją 


Garlica 


świetlicowym 


5. R. 
Wadowice. 
"W dniu 51I został tu założony 
Komitet Popularyzacji „Służby Pol: 
sce”. Przewodniczącym Komitetu 
zosłał tow. Cierpialek (OMTUR). 
S. B. 
Zabrze. 
W dniu 7.11 
towa 


odbyła się powia- 
konterencja delegatów OM 
TUR, na której wybrano nowa 
władze powiatowe w następują- 
cym składzie: przewodniczący ho- 
norowy taw., Trąbslski, przawodni- 
czący tow. Zub, wiceprzewodniczą- 
cy tow. Kołtunowicz, sekretarz 
tow. Pacer, II sekretarz tow. Sta- 
rowicz, oraz skarbnik łów. Dut- 
kówna. Komisja Rewizyjna: tow. 
tow. Linzner, Penar | Lip. Opiekun 
OMTUR tow. inż. Ochab, 


Lidzbark Warmiński. 


Staranlem Powiałowaj  Kamisji 
Wspólpracy zorganizowana tu aka- 
demię, poświęconą pamięci bo- 
hałerów | Armii Wojska Polsklego, 
walczących o brzegl Baltyku. W 
akademii wzięły udział liczne rze: 
sza młodzieży oraz przedstawi: 
-elele miejscowych wladz. 

H. Olszawska 

Alalogatd. 

W dniu 14 marca w świetlicy 
Miejskiego Kola OMTUR w Biało. 
gardzia odbył sią zjazd dalega- 
tów na powlatową konferencję 
OMTUR. Na konferencji wybrano 
Komitet Powiatawy w  nasiępują- 
cym składzie: tow. low. Udałow- 
ski, Gryczewicz, Krzysztaforski, Me- 
dyński, Gluchowska, Kaczkowski, 
Wosiński, Mrowiński,  Duszyńska, 
Radecki. 

w U. 

Końskie. 

W dniu 7 marca odbył się wal. 
ny zjazd delegatów kół z calego 
powiatu. Wybrano zarząd w naslę- 
pującym składzie: tow. tow. Strze- 
bicki, Sosna, Rylski, Piwiński, Bor- 
kowski, Reszke, Majewska i Ar- 
mada. 


Sosna Wł. 


Kiedy zaczęliśmy pracę w świetlicy, 
stosunki jakie tam panowały, absolutnie 
nie mogły być czymś godnym zazdrości. 
Młodzież ucząca się tworzyła zamknięte 
grupy rozprawiające niezmiernie „mą- 
drze i uczenie“ o różnych zagadnieniach, 
» młodzież pracująca gromadziła się 
«sobmo spoglądając nieco zazdrośnie, 
a nawet z odrobiną niechęci na pew- 
nych sichie uczniaków. Nie próbowali 
oni zbliżyć się do siebie lecz odwrot- 
nie, każda grupa starannie manifesto- 
wała swoją niezależność i obojętność dla 
drugiej. 

Rozumie się, że takie antypatie na 
terenie świetlicy atmosferę 
ciężką, dziclącą coraz bardziej młodzież 
na dwa obozy i absolutnie nie sprzyja- 
jącą twórczej pracy organizacyjnej. 


stwarzały 


Wieczór świetlicowy 
w Sopołach 


W dn. 29.IL. br., staraniem Komitetu 
"Wojewódzkiego OMTUR, w świeżo 
wyremontowanej sali Teatru OMTUR 
w Sopocie, zorganizowano wieczór świe- 
tlicowy dla aktywu z terenu 3 miast 
Wybrzeża: Gdańska, Sopotu i Gdyni. 
Na wstępie tow. Rościszewski, przewod- 
miczey Kom. Woj. pokrótce przedstawił 
zebranym  aktywistom zadania jakie 
szekają OMTUR Wybrzeża w bieżącym 
roku pracy, podkreślając przy tym waż- 
ność pracy świetlicowej. 

W dalszym ciggu wieczoru 
wadzono konkurs zespołów 
'wych. Pierwszą nagrodę zespołową, w 
postaci 25:%omowej biblioteczki, zdobył 
DMTUR z Gdyni, który wystąpił z jn- 
scenizącją pocmatu „Socjalizm masze- 
ruje“, natomiast pierwszą nagrodę in- 
dywidualną otrzymał tow. S. Ostrowie- 
ki z Sopotu za recytację wiersza „Bitwa 
pod Kutnem* Gołębiowskiego. Poza tym 
Sąd Konkursowy przyznał szereg dru- 
gich i trzecich nagród. 


przepro- 
świetlico- 


Andrzej Zienc 


Goleszów 


Dnia 22 lutego odbyło się walne ze- 
branie naszego koła, na którym obecni 
byli I sekretarz WK. tow. Skrzydło i se- 
kretarz PK. tow. Pilch. Po wyborze 
przewodniczącego i sekretarza zebrania 
tow. przewodniczący zdał obszerne 
sprawozdanie z działalności koła. Na. 
stępnie przystąpiono do sprawozdań sfe- 
kretarza, skarbnika, bibliotekarza oraz 
przewodniczących poszczególnych sekcji. 

Najbardziej aktywną okazała się sek. 
cja teatralna, która odegrała dwie sztu- 
ki oraz wzięła udział w różnych akade- 
miach. Niewiele jej ustępująca sekcja 
chóralna — właściwie chór  reweler- 
sów — wystąpiła z powodzeniem na 
różnych uroczystościach  okolicznościo: 
wych i wieczorkach. 

Bardzo ruchliwym był klub sporto- 


Jej członkowie tow. tow. Tajner Jan, 
Ryś Karol, Broda Ludwik, Orawski 
Karel, Wojnar Karol, Michałek Jan 
i inni uzyskali szereg czołowych miejsc 
dla OMTUR-u na międzyorganizacyj. 
nych zawodach w Zakopanem, oraz na 
mistrzostwach ZRSS w Szklarskiej Po. 
ręhie. Na mistrzostwach Śląska Tajner 
Jan zajął 1 miejsce w skokach otwar- 
tych klasy B juniorów, zaś Ryś Karol 
drugie miejsce. 4 

Z kolei tow. Skrzydło wygłosił inte. 
resujący referat społeczno-polityczny. 

Pad koniec zebrania przystąpiono do 
wyboru nowego zarządu. Przewodniczą- 
cym obrano ponownie tow. Hojdysza, 
zastępca został dotychczasowy sekretarz 
tow. Staszko, sekretarzem tow. Sucha- 
nek zaś skarbnikiem tow. Krzywoń. 


EGI 


Siedlice zacieśniają braterstwo 


młodzieży szkolnej i rohołniczej 


wy, a właściwie jego sekcja narciarska. | 


Tak dalej być nie mogło. Postanowi- 
liśmy za wszelką cenę zbliżyć ich do 
siebie i scementować w jedną całość. 

Rozpoczęliśmy od pogadanek na te- 
maty oderwane interesujące zarówno 
jedną grupę młodzieży, jak i drugą. 
Staraliśmy się w ten sposób zaakcento- 
wać, że nie są oni różni od siebie sko- 
ro te same zagadnienia znajdują u nich 
oddźwięk. Prowadzone potem dyskusje 
nierzadko stawały się zaczątkami nie- 
kończących się debat między uczniaka- 
mi i robotnikami. 

Różne zagadnienia były tematem na. 
szych pogadanek, a po każdej notowa- 
liśmy az radością, jak coraz częściej 
spracowane ręce robotnika łączą się w 
serdecznym uścisku z dłonią uczniaka, 
a oczy ich patrzą na siebie prosto 
i szczerze z hraterskim przywiązaniem. 
Długo trwała nasza praca nad scalaniem 
luźnych kół w jeden łańcuch, ale teraz 
niema już u nas żadnych nieporozu- 
mień, 

Już nie ma w świetlicy dwu grup 
stojących osohno i patrzących na siebie 
z pogardliwą wyższością — wszyscy Ya- 
zem rozstrząsają zawiłe kwestie poli- 
tyczne, gorączkują cię wynikami Olim- 
piady w Saint Moritz, Wiele korzystają 
robotnicy podczas takich gawęd ze swy- 
mi „uczonymi kolegami“, a owi „ucze- 
ni“ (przyśli, być może) uczą się szacim- 
ku pracy rąk ludzkich. 

Teraz dopiero Koło — Siedlce rozpo- 
częło politykę „expansywną*. Zakłada- 
my nowe koła (co jest troską tow. Kuch. 
niewskiego) i uaktywniamy dotychczas 
istniejące, co do których niema pewno- 
ści, żyją, czy już nie ma ich na świecie, 
tak skromną wegetację prowadzą. 

Nie trzeba dodawać, 
z nmuratem radiowym 


że konkurs 


na  haryroucie 


jest doskonałą padnietą naszej pracy. 


Silne Koło podstawą siły 
organizacji 


Do listy cennych nagród, przezna- 
czonych dla zwycięskich kół w na- 
szym wielkim konkursie organizacyj- 
nym, przybyła jeszcze jedna. Minister 
Skarbu, tow. Konstanty Dąbrowski u- 
fundował dla jednego z kół bibliotecz 
kę, obejmującą 10 cennych książek. 

A więc podwajajmy nasze wysiłki 
organizacyjne, cenne nagrody czekają. 


f K ronika Warszawy 


Dnla 14.III, br. odbylo się zakończenia 
kursu organizacyjnego | stopnia dzielnicy 
OMTUR Warszawa-Poludnie. Prelegentami 
na kursie byll tow. tow. Dunin-Wąsowicz, 
lubelczyk, Piwowar | Szprynger. Kurs 
znacznie przyczynił sią do podniesienia 
uświadomienia ldeologicznego wśród 
członków OMTUR Warszawa-Południe, 


x 


Podczas dzielnicowej konterencji PPS 
Warszawa-Żoliborz w dniu 21.11] omturow= 
cy tej dzielnicy zasłużyli sobie na po- 
chwałą partil. Na refera! tow. Szwalbega 
dia socjalistów Żoliborza stawil się cały 
omturowy Żoliborz w mundurach organi- 
1acyjnych. W uznaniu pracy OMTUR da 
Dzielnicowej Rady PPS wybrano 5 przad- 
stawicieli OMTUR z przewodniczącym tow. 


Kędzierskim na czelę. W godzinach po- 
obiednich tego samego dnla omturowcy 
żolibarza rozsprzedali 500 egz. „Młodzi 
Idą” bijąc iym swój dotychczasowy re- 
kord kolportażu | zdobywając upragniona 
punkty w konkursie „sline kało podsta- 
wą siły organizacji”. 


W ramach akcji A „Służbą 
Polsce” warszawska OMTUR wespół z in- 
nymi organizacjami młodzieżowymi zorga- 
nizowała w dniu 21.111 br. szereg wieców, 
akademii i odczytów dla zorganizowa* 
nej | niezorganizowanej młodzieży War- 
szawy. W akcji tej na wyróżnienie zasłu- 
guje wiec młodzieżawy na placu Wilsona, 
gdzie omturowcy byli gospodarzami i aka- 
demia urządzona z inicjatywy OMTUR na 
Mokalowie. 


Kronika Katowic 


W dniu 22.11.48 r. odbylo się zebra- 
nie Kola OMTUR Katowice—śródmieście. 
Obecnych na zebraniu 60 członków, Re- 
terat na temat organizacyjny wygłosił 
1 sekretarz MK tow. K. Karcz. W ożywio- 
nej dyskusji omówiono sprawę wspól: 
pracy z ZWM. 
* 


W dniu 2211,48 r. odbyła się odprawa 
przewodniczących i sekretarzy Kół. Obec- 
nych 38. Referat pt. „Zagadnienia aktual- 
"ne' wyglosił 1 sekr. MK tow. K. Karcz. 

Na wnlosek tow. Karcza wszyscy obacnł 
dyskutowali nad sprawą utworzenia om: 
turowej kompanii O. R. M. Q. 


* 
W dnłu 23.II1.48 r. odbylo się zabranie 
Kola OMTUR przy Hucie „Ferrum“. Obec- 
15. Referat temał 


nych na zabraniu na 


W związku z rozpocząciem się Tygodnia 
SFEMD miała miejsce w łodzi potężna 
manifestacja młodzieżowa. Pochód zloża- 
ny z pocztów sztandarowych i niezlicza- 
nych rzesz omłurowców, zetwuemowców, 
wiciarzy i harcerzy przedefilował glówny 


mi ulicami miasta, udając się na Plac 
Zwycięstwa, gdzie odbył się wiec mio- 
dzieżowy. Przemawiali przedstawiciele 


stwa. Manilestacja wzbudziła wielkie zain- 
terasowanie wśród młodzieży niezrzeszo- 
nej, jak i starszego pokolenia. 


k 


W ostatnich dniach odbyla się odprawa 
przewodniczących i sekretarzy Komitetu 
Miejskiego OMTUR w Łodzi. Bieżąca za- 
dania | instrukcja władz organizacyjnych 
referowall tow. tow. Malatyński, Szwem- 
berg i Wojciechowski. 


* 


Z dniem 1 kwietnia br. rozpoczyna się 
kurs dla aktywistów i instruktorów pracy 
na szczablu dzielnicowym, organizowany 
przez KM OMTUR w Łodzi. Właściwy kurs 


< młodzieżowych i społeczeń- 


Przy sohocie po rohocie 


mila rozrywka dla robotników Solvuy'u 


Największym osiągnięciem Koła OM 
TUR przy I Państw. Liceum i Gimn, 
im. Jana Kasprowicza w Inowrocławiu 
było urządzenie dla robotników miłej 
imprezy „Przy sobocie po robocie". 

W sobotę po południu jak to w Mąt- 
wach cicho, Aż iu nagle „spadła z nie: 
ba wieść”, że jakieś przedstawienie, 
koncert czy coś takiego odbędzie się 
dla robotników Solvay'u w miejscowym 
kinie „Noteć“. 

O ś:tej robotników było jeszcze nie: 
wielu, ale w chwilę potem zabrakło 
miejsca w sali obliczonej na kilkaset 
osób. 

Słowo wstępne powiedział prof. Zan- 
decki, apiekun Koła Szkolnego OM 
TUR. 

Nagle zabrzmiał „Biały Mazur“ Os. 
mańskiego w wykonaniu orkiestry pod 
dyrekcją tow. Unisławskiego. Oklasków 
nie żałowano. 

Teraz nastąpiły dalsz 


punkty progra- 
mu dobrze ułożonego i opracowanego. 
Wesoła piosenka „Walność Tomku“, 
jodśpiewana przez tow.  Kaczmarczyka. 
| Daiej dwa utwory na akordeon, iango 


„Donna Vatra“ i foxtrot „Gęsiego* w 
wykonaniu tow. Droszcza. Najbardziej 
podobali się robotnikom rewelersi, któ- 
rzy odśpiewali piosenkę pt. „O czterech 
córkach młynarza ze Zgierza" 

Tow. Klimkiewiczówna zaśpiewała 
„Kujawiaka* i „Krakowiaka”*, a tow. 
Andrykowski piosenkę pt. „Sentymen- 
talny Joe“. 

Numery powiązane były dowcipną 
konferansjerką tow. Skowrońskiego. Na 
zakończenie zabrzmiał mazur, lecz na 
usilne prośby robotnie orkiestra zagra- 
ła jeszcze polkę. 

Burza oklasków jaka spadła na wyko- 
nawców była najlepszym wyrazem 
wdzięczności robotników mątewskich. 
| Nasi wykonawcy zachęceni tym pierw. 
szym występem pragną urządzić więcej 
takich imprez, bowiem wiedzą, że ro- 
botnikom po ciężkiej pracy należy się 
irochę wytchnienia i radości. 

W ostatniej chwili dowiadujemy się, 
że zespół nasz rozchwytywany jest przez 
wszystkie dyrekcje tutejszych fabryk, 
a nawet i okolice. 


Lewandouski Alfred. 


organizacyjny wygłosił referent org. MK 
tow. E. Boczek. Następnie zostal wybrany 
nowy Zarząd Koła w skladzla: przewodn: 


tow, Kozik, sekr. tow, Ruskówna. 
W dniu 5.111,48 r. odbyło się zebrania 
organizacyjne Koła OMTUR przy Szk. 


Przem. Huty „Baildon”. Ref. arg. MK tow. 
E. Boczek. Na zebraniu był również obec- 
ny opiekun Kola low. Osiecki. Nastąpnie 
wybrano Zarząd Koła w skladzie: prza- 
wodniczący tow. Mączka, sekr, tow. Karch. 


Ww dniu 9.1.48 r. odbyło się zebranie 
informacyjne w Państwowej Szk. Górniczej. 
Referat na temat „Historia  OMTUR:u"* 
wygłosił 1 sekr. MK tow. K. Karcz. Drugi 
retarat pt. „Cele I zadania OMTUR* wy- 
głosił referent org. MK tow. Baczek E. 
Na zapytania zabranych odpowiadali tow, 
Kąkel I tow. Karcz. B.E. 


Kronika Łodzi 


poprzedzą siedmiadniowe wykłady wstęp- 
na i egzaminy eliminacyjne. Kurs wzbu- 
dził zrozumiałe zainteresowanie aktywu 
łódzkiego. W.G. 


Przy Państwowym Gimnazjum i Liceum 
Spółdzielczym powstało Kolo OMTUR ll- 
czące 10 członków. Przawodniczący Jest 
tow. Dembawski Zbigniew. 


* 


Uczennica Prywatnego Gimnazjum i Lie. 
Zofii Pętkowskiej założyła na swolm ie- 
renie Koto OMTUR. Funkcję przewodni- 


czącej pałni tow. Brewińska Halina, se- 
kretarki tow. Zaczyńska Elżbieta. 

* 
Przy XVII Państw. Gimn. i Liceum zo- 
stało założone Kolo OMTUR liczące 12 
członków. Przewodniczący Kola — tow. 


Kluczkowski. 


k 


Przy I Państwowym Gimn. i Liceum po- 
wstało Kolo OMTUR. Przewodniezącym za- 
stał wybrany tow. Jóźwiak. Koło posiada 
wlasną świetlicę I liczy 16 członków. 


* 


Przy | Gimnazjum Przemysłowym zosta- 
la zalożona koła szkolne OMTUR, Ilczące 
28 czlonków. Przewodniczącym jest tow. 
Czarnecki Stelan, sekrelarzem tow. Fur- 
mankiewicz Antoni. 

* 


Dzięki zainteresowaniom uczniów X 
Państw. Gimn. | Liceum zostało zalożona 
lam Kala OMTUR, do kiórega wstąpi- 
ło 20 uczniów. Funkcją przewodniczącego 
pelni tow, Sobczyk, sekrałarzam jest low, 
Jarosz. Kolo posiada świetlicę wspólną 
z tamtejszym kolem ZWM, 


k 


Przy VII Państwowym Gimn. I 
żeńskim powstalo Koło OMTUR 
10 czlonkiń. Przewodniczącą jest 
Orawska Wiesława 


= 


Liceum 
licząca 
tow. 


Przy II Państwowym Gimnazjum dla Do- 
rosłych powstalo Kolo liczące 25 czlon- 


ków. Przewodniczący — low. Stanklawicz 
Witold, sekretarz — tow. Kulczycka iza. 
bella. 

x 


Przy | Krajowej Fabryce Czółanek Tkac- 
kich powstało Koło OMTUR liczące obec- 
nia 10 członków. Koło korzysta za świetli- 
cy fabrycznej, przewodniczącym jest tow. 
Młynarczyk. 


Przy Państw. Zakl. Przem, Dziewiarskie- 
go Nr 2 powstało Kolo OMTUR Ilczące 
25 czlonków. Koło ma do dyspozycji 
świetlicą. Przewodniczącym jest tow. Po- 
gocki Jan. 

x 


Wyżej wymienione Koła zostały zalożo- 
ne w czasie od 15.1, do 15.11 br. 


NUMER 13 


SPOSÓB 

Do małego miasteczka przyjechał na 
gościnne występy cyrk wędrowny. Mi. 
mo szumnej reklamy, frekwencja pu- 
bliczności była jednak bardzo znikoma. 
Wówczas właściciel cyrku wpadł na po- 
mysl, jak powiększyć obroty, 

Kazał rozlepić na mi 
afisze, zapowiada jące: 

— Dziś wieczorem wejście bezpłatne! 

Tego wieczoru cyrk byl wypełniony 
po brzegi. 

Kiedy jednak po przedstawieniu wi- 
dzowie skierowali się ku wyjściu, zau: 
ważyli na drzwiach wielki plakat z 
pisem: 

— Wy 


cie ogromne 


nad. 


e — 2 złote od osoby! 


F roli kasjerów 
at!eci cyrlkowi. 

Po raz pierwszy od dłuższego 
kasa cyrku wykazała znaczne wpływy. 


* 


kompozytora 


występowali trzej 


czasu 


Wielkiego Antoniego 
Rubinsteina odwiedziła mila panienka, 
prosząc go, aby wysłuchał jej gry 
fortepianie, Mistrz wyraził zgodę. 
grze panienka zapytała: 


na 
Po 


— I co mi pań poradzi, mistrzu? 
— Koniecznie wyjść za mąż — odpo: 
wiedział kompozytor, 
(Krokodył) 


— Kiedy wojska polskie w roku 1940 


zadały Niemcom ciężką klęskę, pod 


Odpowiedzi Redakcji 


Za życzenia świąteczne, przesłane do 
działu „Odpowiedzi Redakcji" serde- 
cznie dziękujemy. 

Męszie Koło OMTUR w Brzozowie 
woj. rzeszowskie, Piszecie nam, że ko- 
ło Wasze powstało przed rokiem, Po- 
czątkowo mieliście 20 członków, a o- 
beenie 200, z tego 10 osób liczy koło 
męskie, a 130 osób — żeńskie. Posia- 
dacie sekcje: 
tystyczną, sportową, muzyczną i tanecz- 
ną. Prowadzicie też pracę oświatową 


samokształceniową, ar- 


na wsi.  Organizujecie bibliotekę. 
Współpracujecie z ZWM, ZHP i 
„Wież”. 


Drodzy towarzysze, doskonale rozu- 
miemy, że za słowami Waszego, treści- 
wego listu kryje się rzetelny wysiłek 
i pożyteczna ideowa praca. Jesteśmy 
przekonani, że Wydział Organizacyjny 
KC OMTUR jest o Waszej działalno- 
ści poinformowany. 


Przesyłamy Wam wszystkim serdecz- 
ne pozdrowienia i 


owocnej pracy. 

K. M. OMTUR w Oluwie — Górny 
Śląsk,  Przekaza y wydzialawi arty- 
stycznenu w KC OMTUR. 

Stefan Trzeciak — Lesiska. List prze- 
do 
niowej z prośbą o przesłanie Wam od- 
powiedzi pocztą. 

Z, G. — Bialystok. 
Wasze 


szym numerze w artykułach o Słanach 


życzenia dalszej 


kazaliśmy Poradni Samolształce- 


Odpowiedź na 
pytania znajdziecie w niniej: 


Zjednoczonych. 


„Cupiot* — Chrzanów. Sprawami ly 
mi zajmuje się nie administracja, lecz 


redakcja. Z wiersza nie skorzystamy. 


Z. Rolicz — Gdynia. 


dobre, lecz z powodu braku miejsca 


nie zamieścilistny. 


Odpowiedzi Administracji 


Komitet Powiatowy OMTUR—FBiel- | częliśmy od Nr 1 — 48 r. 


uko. — Wysyłkę do Kół rozpoczęli- 
śmy od Nr 10 pg zgłoszonych adre- 
sów i ilości. 

Komitet Powiatowy OMTUR 
Świdnica. — Pisma z dn. 9.1.48 r 
L. dz. 6/25/48 nie otrzymaliśmy. Wy- 
syłkę do Koła przy GŁ W. W, roz- 
poczęliśmy od Nr 10. 

Kolo Gimnazjalne OMTUR — Ko- 
ścian, tow, Otrębski L. — Sosnowiec, 
Kało OMTUR przy Fabr. Wyr. Gu- 
mowych — Wolbrom i Koła OMTUR 
— Klemencice. — Zmiany uwzględ- 
niliśmy od Nr 10. 

Kola OMTUR przy Państw. Gim. | 
Handl. — Złociniec, Komitet Powia- 
towy OMTUR — Oborniki Wlkp. i 
Koło OMTUR przy kop. „Sobieski“ 
— Bory. — Wysyłkę tygodnika roz- 
poczęl śmy od Nr 10. 

Koło Miejskie OMTUR — Stalowa 
Wola. — Wysyłkę tygodnika zwięk- 
szyliśmy od Nr 7. Na termin spłaty 
należności zgadzamy się. 

Koł» OMTUR przy I Państw. Gimn 
i Liceum — Gdańsk. — Administracja 
tygodnika przyznała Wam bezpłatną 
prenumeratę 1 egz. do dn. 31.III. 48 
roku, 

Komitet Miejski OMTUR — Przed 
bórz. — Wpłaty: zł 375.— i zł 625 — 
otrzymaliśmy. Po potrąceniu należ- 
nych nam sum na grudzień i styczeń 
(zł 400.—, pozostałą sumę zł 370— 
zaliczyliśmy na Wasze dobro na mies. 
luty. 

Komitet Powiatowy OMTUR—Wie. 


luń. — Wysyłkę do Koła OMTUR w. 


Kreczwie rozpoczęliśmy od Nr 8. 
Koło OMTUR przy Walcowni Re- 

nard — Sosnowiec i Maczenko J. — 

Wojkowice Kom, — Wysyłkę rozpo- 


na 
REDAGUJE KOMITET 
Radakcja I Administracja: Warszawa, ulica Mokolawska Nr 3, tel 8531-69 
Oddzial w todzi, Kopernika Nr 8, tel. 120-01 
B-49230 Drukarnia OMTUR, Warszawa, Polna 84 


Warunki 
prenumeraty i Nr konta PKO, podane 
są w każdym numerze tygodnika. 
Komitet Dzielnicowy OMTUR — 
Konstancin, Dopłata 
ponieważ 


Was nie obo- 
wiązuje, prenumerata jest 
opłacona z góry. 

Koło OMTUR przy PZPW — Jele- 
nia Góra. Zmianę uwzględniliśmy od 
BT di). 

Komitet Powiatowy OMTUR — Bo- 
chnia. Wpłata wpłynęła. Wysyłkę 
rozpoczęliśmy od Nr 10. 

Gimnazjum Kcedulacyjne kl, 3 b — 
Działoszyce. N-ry brakujące wysłali- 
śmy. Prosimy przekazać Administracji 
zł 30.— 

Koło OMTUR przy Gimn, i Lic. 
Spółdz. i Pedag. — Międzygórze i Ko- 
ło OMTUR przy Gimn. Ogólnokszt. — 
Kołobrzeg, Wysyłkę rozpoczęliśmy od 
Nr 12 

Koło OMTUR przy Państw. Fabr. 
zw. Azot. — Chorzów III Wpłata zga- 
dza się pg rozliczenia. 

Koło OMTUR przy Gimn. i Liceum 
Handl. ZNP — Sanok. Wpłata wply- 
nęła. Wysyłkę rozpoczęliśmy od Nr 12. 

Kubicki Zbigniew — Tomaszów Ma- 


zow. Numery podane wysłaliśmy. 
Prosimy wpłacić za nie zł 55— 
Tow. Tombarkiewicz — Kielce. 


Pieniądze przesyłać na PKO ' — 1253 
z zaznaczeniem, za co zostały wpła- 
cone. 

Judas Aloizy — Orzech, Cebulanka 
J. Szkoła P. K. — Baranów Sandom. 
i Kom, Miejscowy OMTUR — Lądek 
Zdrój. W sprawie książek prosimy 
zwrócić się do księgarni TUR --- War- 
szawa, al. Róż 7. 

Zarząd PPS -— Dziewiętlice. Prosi- 
my o wyjaśnienie wpłaty z dn. 21. l 
1948 r. zł 4.480.— 


Opowiadanie ' 


Narvik, radio Moskwa nadalo następu- 
jący komunikat: Wojska polskie pad 
Narvik pobiły znaczne oddziały 
mieckie". 


nie- 


W związku z tym nazajutrz ambasador 
niemiecki w Moskwie sprostował w Ko- 
misariacie Spraw że 
Polski już nie ma, istnieje tylko Gene- 
ralne Gubernatorstwo. Tegoż dnia wie- 
czorem radia Moskwa sprosto:cało swój 
poprzedni komunikat w ten sposób: 

„Wojska Generalnego Gubernator- 
stwa pobiły pod Narvik znaczne oddzia. 
ly niemieckie“, 


Zagranicznych, 


„Ogoniok* 


Uczeń: — Panie profesorze, czy moż- 
na być ukaranym za coś, czego się nie 
zrobiło? 


Profesor: — Nie, nigdy. 
Uczeń: — To dobrze, bo ja nie zro- 
bilem zadań szkolnych! 
* 
Pacjent do dentysty: — Jestem tro- 


chę zdenerwowany. Jestem pierwszy raz 
u dentysty. 

Dentysta: — Doskonale pana rozu- 
miem. Jest pan pierwszym moim klien- 
tem. 

X 
ISCHIAS 


— Ależ pan śle wygląda! Co jest 
z panem? 
— Mam bardzo silny ischias. 
— Jak pan się nabawił tej choroby? 
— To musi być dziedziczna, bo mój 


szwagier ma też ischias. 


CENY OGŁOSZEŃ: 


OMTUR, Biuro ogloszeń 


WARUNKI PRENUMERATY: miosięcznie 40.— zł, kwartalnie 119,— zł, półracznie 228.— zł. 
Adminlsiracji „M 


sp. 
miejskia: Kalekłura „impet“ Al. Jarozolimskie 18; skiep mat. piim. Marszalkowska 1 oraz wszystkie oddz. w Polsca, 


Elałe: 


A. Alechin ' 
Czarne: J. R. Capablanca 

A. V. R. O. 1938 r. 

1. e4, ek. 2. dą, d5. 3. Śd2, Stk 4. ek, 
Sf-d7. 5. Gd3, c5. 4. c3, Sb:cć. 7. So2, 
Hbś. B. SI5, e:d4, 9. e:d4, Gbdł 10. Kf! 

Wymiana 10. Gd2, G:dzt. 11. H:d2 zbyt- 
nio uprościłaby pozycję, a już z samego 
założenia paitii widać, że mistrz świata 


chce grać ostro na wygraną. 

10... Ge?. 

Po 10... 0-0 mógłby już bialy zaoiiaro- 
wać figurę 11. G:h7tl K:h7. 12. Sg5t, 
Kga. 13. Hd, 15. 14. Hh3 itd. 

11. as, SiB 

Czarne mają już rozwojowo trudności, 
a roszada wygląda niezbyt bezpiecznie. 

12. b4, Gd7. 15. Gej, Sd8. 14, Sc3, af? 

Czarne niecierpliwią się, ale ta próba 
„kontrataku“ tylko pogarsza ich pato- 
żenie. 

15. Sa4! Ha7. 

Nie 15. G:ań, bo 16. Hiaat, Sd7. 17. 
GbS, Hc7. 18. Wel Itd, 

16, bS, bé, 17. g3, 15. 18. Kg, St7. 

Przygolowuje g7-g5 Ale do tego nie 
dojdzie, 

19. Hd2, hé. 20, hd, Sh7. 21. hśl 

Teraz q7-g5 zostalo uniemożliwione, a 
na gó powsłala słabość doslępna dla 
białych tigur. 

11... St-g5. 


Należało chyba raczej 
szadę. Ten skoczek w końcu zabłądzi... 


22. Sh4, Sed. 25. Hb2, K17. 

| teraz jeszcze należało roszować. Po 
25... S:h4? 24  g:h4 i 25. f3 zyskałyby 
biale tigurę. 


LOGOGRYF 
(nad, J. Wojciechowski — W-wa 5 p.) 


REBUS . 
(nad. Urbański L. — W-wa 4 p.) 


SERIA IV NR i 


60 zł. 


Wiedza”, 


ta 1 mm szaiokości 1 szp. — 
Wyd. Czytelnik"; Sp. Wyd. 


zaryzykować to- j 


MŁODZI IDĄ 


24. 135, Seg5 25. 
Kga. 27. 44! 

Zabiera czarnym figurom pole g5. 

27... 515. 

Teraz skoczek ginie i 
jest stracona, ale i po 
biale wygrywały szybko 
ka wariantów. 


g4l f:g4. 26 Ggót, 


pańla czarnych 
Innych ruchach 
Rozpatrzmy kil: 


A) 27... Se4. 28. G:e4, d:e4. 29. Sgó 
z zyskiem jakości; 

B) 27... $17. 28. Gd3 {grozi 29. Śgó), 
S(8, 29. He2 | H:g4 ze zwycięskim ata- 
kiem; 

C) 27... Sh3. 28 He? i H:g4 z zyskiem 
skoczka 
28. G:h7tl W:h7. p 

Albo 28.. K:h7. 29. Hczt, Kga. 230. 
$gś itd. 

29. Sgé, Gd8. 30. Wa-cil o 

Konieczna ostrożność, po relychmlasto- 


|wym 30. Kg3 zagrałyby czarne 30... WeB. 
31, Kig4, Wc4 I biała już skoczka nle zdo- 
będą. Nastąpiło jeszcze: 

30.. Geś. 31. Kg3, Hi7. 12. K:gd, Sh4. 
35. S:h4, H:h5t. 54. Kg3, Hi7. 35. S13, hS 
I w tym momencie czarna przekraczyły 
czas i przegrały, równie dobrze zresztą 


mogły się były poddać. 


W figurę powyższą należy wpisać pa- 
ziamo 24 wyrazy według podanego zna- 
czenia. Wyrazy te powinny dać się czy- 
tać pionowo i poziomo. Znaczenie wy: 
razów: 

1) Odział przeznaczony do strzeżenia 
pewnego obiektu, 

2) Próba mająca celu zbadanie 
stopnia inteligencji u młodzieży, 

3) Deska do nadawania kierunku ło: 
dzi, 

4) 

5) 

6) 

1) 


na 


Miasto na półwyspie Apenińskim, 
Port w Afryce Wschodniej, 
Miasto w Anglii, 
Dawniej jednostka wojskowa, 
8) Wyspa na morzu Śródziemnym, 
9) Organizacja młodzieżowa, 
10. Dawna broń ochronna, 
11. Imię męskie, 
12. Ciężkie łodzie używane do trans: 
portu piasku i żwiru, 
13. Warstwa społeczna, 
14, Wagonik wywracalny, 
15. Miasto w Grecji, 
16. Dopływ Menu, 
17. Moneta złota w USA, 
18. Miasto w Austrii. 


19. Bezgarbne  wielbłądy żyjące w 
Ameryce, 

20. Najwyższy dostojnik w krajach 
muzułmańskich, 


21. Miasto w Holandii, 

22. Posterunek kawaleryjski, 
23. Inaczej natarcie, 

24. Rośliny o dużych kwiałach. 


ROZWIAZANIE ZADAŃ Z NR, 5 
(Seria II — nr. 1) 
Logogryf: Narew — Warta. Wyrazy: 
Narwa, kasta, barok, balet, Wazow. 
Przekładanka: Ten, ton, tak, kok, 
kok, bok, bak, bas, bas, las, lis, lit, lit, 
mit, mir, mur, mir, wir, wód, wóz, 
Zart rebusowy: Warszawa. 


Ogloszenia przyjmują: Wojewódzkie Komitaty 


Warszawa, Al. Jerozolimskie 124, agentury 


Wpłacać należy na adrea 


lodzi Idą", Warszawa, ul. Mokotowska 5, Konto PKO Nr | — 1253. 


MŁODZI IDĄ 


12 


emie Odzyskane 


Zu iedzamy z 


Znów nad Bałtykiem 


Od kilku dni przebywam w 
Kołobrzegu. 

Za dnia wychodzę na miasto | 
i zwiedzam wszystkie jego oso- 
bliwości, zaś wieczorami słu- 
cham opowiadań mego gaspo- 
darza o zażartych walkach, ja- 
kie się tu toczyły w pamięt- 
nych dniach marca 1945 r. 


W ODBUDOWIE 


Na skutek działań wojennych 
miasto zostało zniszczone nie- 
mal doszczętnie (93%). Bezpo- | 
średnio po wojnie widziało się 
tu ruiny spalonych domów, uli- 
ce z powyrywanymi od pocis- 
ków armatnich chodnikami, peł 
ne sprzęlu wojennego i mebli 

Dziś Kołobrzeg zmienił swo- 
je ablicze, Ulice z grubsza zo- 
stały oczyszczone z gruzów, do- 
my mniej uszkodzone odbudo- 
wuje się w szybkim tempie. W 
stosunkowo krótkim czasie u- 
ruchomiono zakłady użyteczno- | 
ści publicznej, 

Miasto posiada dom zdrojo- 
wy tak zw. „Ustroniankę”, licz- 


obronną i opanowaliśmy do re- 
szły miasto i port. 

— Wyobrażam sobie, jak na- 
si chłopcy musieli byc wyczer- 
pani po tej bitwie, walcząc 
przez kilka dni bez wytchnie- 
nia — wtrąciłem. 

— Zmachaliśmy się — to pra- 
wda, 


BOGATA PRZESZŁOŚĆ 


Kołobrzeg ma za sobą .boga- 
tą historię. Juz w epoce piasto- 
wskiej był centrem kulturalnym 
Pomorza i stolicą Ziemi Kaszub 
skiej, 

Na widownię dziejową wy- 


ne gimnazja, szkoły itd. 
Znaczne dotacje rządowe u 
możliwią niewątpliwie dalszą | 
odbudowę miasta i uczynią go | 
jednym z największych w Pol-| 
sce portów handlowych i ryba- | 
ckich. 


Z PAMIĘTNYCH DNI 
Mój gospodarz, Jan Nowak, | 
b. uczestnik | Armii, która bra- 
ła udział w walkach na Pamo- | 
rzu Zachodnim, zaznajamia mnie 
z bliższymi szczegółami, doty- 
czącymi zdobycia Kołobrzegu. 
Niemcy przekształcili miasto w 
silnie umocnioną twierdzę. Na- 
turalną ochronę (z północy mo- 
rze, z zachodu rzeka Porsenta, 
a z południa zalew rzeczny) u- 
zupełniał pierścień obronny, na 
który składały się liczne działa | 
i czołgi (w ilości ok, 120] oraz 
okręty wojenne, stojące w por- 
cie, Pierwsze dni oblężenia nie | 
przyniosły wojsku polskiemy | 
żadnych sukcesów. Huragano- 
wy ciągły ogień ze wszystkich 
dział i okrętów niemieckich nie 
pozwolił nam posunąć się dalej, 
— Dopiero 14 marca zabra- 
liśmy się do tych przeklętych 
szwahów na fest — opowiadał 
z przejęciem mój rozmówca — 
Przy pomocy naszej artylerii i 
czołgów wdarliśmy się da mia- 
sta i zaczęliśmy bić szwabów | 
bez miłosierdzia. Ach, to była 
dopiero prawdziwa wojaczka. 
Przez trzy dni i noce tłukliśmy 
ich, że aż ręce mdlały. Jedni z 
nich poddawali się, a niektórzy 
bronili się do upadłego, strzela- 
jąc do nas z ukrycia, z dachów, 
okien i piwnic. Wreszcie 17-g0 
marca zdobyliśmy trzecią linię 


nieńską. Fakt ten, bardzo waż- 
ny w dziejach naszej państwo- 
|wości, przyczynia się do szyb- 
|kiego rozwoju miasta i — ca 
najważniejsze — nadaje Pomo- 
rzu charakter ziemi czysto pol- 
jskiej, niezależnej tak pod wzglę 
dem politycznym, jak i kultu- 
ralnym — od żywiołu niemiec- 
kiego. 

Niestety, nie długa cieszył 
się Kołobrzeg niepodległością. 
Po śmierci Bolesława Chrobre- 
go, na skutek ciągłych zatar- 
gów między książętami piastow 
skimi gród ten wraz z Poma- 
rzem odpadł od Polski. Dopie- 
[ra Bolesław Krzywousty zmusił 
pogańskich Pomorzan do uległa 
|ści. W r. 1107 oddziały polskie 
brawurowym szturmem zdoby- 
ły Kołobrzeg, a mieszkańcy je- 
go — jak mówi jedna z kronik 
łacińskich — „wyszli naprze- 
[ciw z pochylonymi grzebietami, 
samych siebie oraz wierność i 
juległość oliarowując". 


latach Bols- 


| W nastepnych 


|sław Krzywousty powierzył nie | 


mieckiemu biskupowi, Otłono- 
wi, misję nawracania pogańskich 
Pomorzan na wiarę chrześci- 
|jańską. Biskup z Bambergu 


| spełnił polecenie ku zupełnemu 
zadowoleniu dzielnego księcia 
| piastowskiego: w r. 1125 obalił 


Kołobrzeg z lotu ptaka bi 


| stwo niemieckie, które było po- 
mocne w tej akcji Ottonowi, 


|rze do ugruntowania wpływów 
|niemieckich, a w dalszej per- 
spektywie czasu do przyłącze- 
nia Pomorza do Niemiec po 
śmierci Krzywoustego. W roku 
1181 Kołobrzeg wraz z całym 
Pomorzem Zachodnim odpadł 
|na długie wieki od Polski i zo- 
[stat wcielony do Niemiec 

Dopiero wojna w latach 1939 

1945 połączyła gród i Pomo- 
rze raz na zawsze z Macierzą, 
dzięki bohaterstwu żołnierza 
| polskiego. 


Natarcie piechoty w czasie walk o Kołobrzeg 


stępuje po raz pierwszy w dru- 
giej połowie X wieku. Balesław 
Chrobry zakłada w nim około 
1000 roku pierwsze biskupstwa 
polskie, któremu później podno- 
rządkowu metropofię gnieź- 


| posągi bożków pogańskich i po- 
łożył kamień węgielny pod bu- 
dowę pierwszego na Pomorzu 
kościoła pod wezwaniem Naj- 
jświętszej Marii Panny. Z dru- 
|giej strony jednak duchowień- 


PIONIERZY POLSKIEGO 
WYBRZEŻA 
Kołobrzeg jest dziś najwięk- 
szym na Pomorzu Zachadnim 
portem rybackim i drugorzęd- 
nym portem handlowym. 


przyczyniło się w znacznej mie- | 


czpośrednio po oswobodzeniu. 


| Posiada jedno z najpiękniej- 
szych w Polsce kąpielisk. Leży 
ono na wąskim półwyspie mię- 
dzy zalewem rzeki Dziwnej i 
morzem, mając naprzeciw się- 
bie wyspę Wołyń. Wspaniała 
plaża, otwarte morze i rzeka, 
piękne wille, nowoczesne pen- 
sjonaty, liczne lokale sklepowe 
i kawiarnie czynią z tego ustro- 
nia prawdziwą perłę polskich 
uzdrowisk na Pomorzu. 

W porcie ożywiony ruch. Peł 
no tu urządzeń rybackich, ele- 
|watorów zbożuwych, dźwigów. 
Obok stocznia rybacka i wę- 
dzamia. 

Na przystani kołysze się ja- 
kaś motorówka, w której grup- 
ka ludzi coś manipuluje, Zbli- 
|żam się do nich i nawiązuję roze 
mowę. 

Właściciel motorówki opa- 
wiada mi, jak z zasiedziałe- 
jgo mieszczucha warszawskie- 
lgo przedzierżgnął się w ciągu 
| kiiku tygodni w rybaka: 
| — A było to tak: W jakiś 
|ezas po wojnie przyjechałem ze 
[stolicy do Kołobrzega, by zna- 
leźć ewentualnie jakieś zajęcie. 
Ruiny początkowo odstraszały 
|mnie, ale później, gdy zwiedzi- 
łem piękne okolice miasta, za- 
meldowałem się na staly pobyt 
i zostałem rybakiem. 

— Widocznie interes szedł 
doskonale, jeżeli dorobił się pan 
takiej motorówki — przerwa 
łem memu rozmówcy. 

— Gdzie tam. Właśnie, że 
|szedł źle, bo wyjeżdżałem na 
|morze łódką. Poprawił się, gdy 
zdobyłem motorówkę, 

— Napewna szabrowaną, co? 

— W pewnym stopniu tak. 
Niemcy, uciekając, zatopili w 
porcie kilkanaście kutrów. Pa- 
jsłanowiłem wydobyć jeden z 
|nich. Praca ta była ciężka. Mę- 
czyłem się przez kilka tygodni, 
|bo co jaki kuter wyciągnę, to 
okaże się albo spróchniały, al- 


m ww, ; A 
bo zniszczony — nie do użytku. 


Polskie Radio w porozumieniu z 
organizacjami młodzieżowy 
zuje w drugiej połowie kwi 
przysposoblenia radiowego. 

Kurs trwać będzie przez 15 dni. Za 
jącia odbywać się bedą na terenie 
radiostacji makałowskiej i w terenie 
i trwać będą od f-ej rana do iG-ej 
po poł 

Po ukończeniu kursów i odbycia 
egzaminów majzdolniejsi absolwenci 
mogą być zatrudnieni przez Polskie 
Radio w charakterze radiomonterów 
po odbyciu 3 mies. platnej praktylś. 


orqan|- 
Ania Kurs 


Komilet Centralny zapewnie uczest 
nikom hezpłatny hotel araz wyżywie- 
nie, ponadto zwraca kosziy przeļa- 
zdu 

Kandydaci winni do dnia 10 kwiet- 
mia przesłać pod adresem Komitetu 


| Centralnego (Warszawa, Mokotowska 
|3, Wydzial Szkolenia) — podania z 
życiorysem. 

W życiorysie należy podać następu 
jące dane: 

1. nazwiska i imię, 2. dała i miej- 
|sce urodzenia, 3, obecny adres, 4. | 


sunki, technika), 9. czy uprawia spor- 
ty, jaki slan zdrowia. 10. dane orga- 
| nizacyjne (kolo, rodzaj legitymacji, 
pelnione funkcje). 

Do podania i życiorysu należy załą- 
czyć opinię Miejscowego Komitetu. 


Wreszcie wydobyłem tę mota- 
rówkę i po dokładnym remon- 
cie puściłem ją na morze. Pier- 
wszorzędna! 


* 
Kołobrzeg żyje i tętni pełnią 


Kandydzci na kurs winni wykazać | życia, W zgodnym rytmie pra- 
się zamiłowaciem i uzdolnieniami w |cy i wysiłku polskiego robotni- 
dziedzinie techniki oraz dobrą kondy- |ka i inżyniera, zmartwychwsta- 


cią lizyczną (w ramach kursu przewi 
| dziane włażenie na słupy). Wszelkich 
| dodatkowych informacji w tej sprawie 
zj | udziela Wydzial Wychowania Socjali- 
gdzia i do jakiej szkoły wczęszczał, | stycznego Komitetu Centralnego OM- 
ile ukończył klas, 5. z czego się ulrzy | TUR (Warszawa, Mokotowska 3 — 
muja, 6, gdzie obecnie pracuje, gdzie | II] p. od godz. 9-ej do t1-ej. 

dawniej pracował, 7. jaki zawód po-|  Oslaleczny termin nadsylania zgło- 
siada, lub jakiego zawodu chcialby szeń do dnia 10-g0 kwietnia 

się wczyć — jakie me plany na przy: | © przyjęci: nz kurs kandydaci zo- 


sałość, 8. czy posiada jakieś szczegól- 
ne zamiłowania (muzyka, śpiew, ry- 


staną zawiadomieni 
Jlość miejsc na kursie ograniczona, 


je z gruzów do nowego życia w 
| Odradzonej Polsce. 

W jego porcie rybackim, po- 
śród stukotu młotów w stocz- 
niach i tęsknych śpiewów ryba- 
ków udających się na ' połów 
ryb, żyją ci wszyscy, którzy mi- 
mo trudności postanowili ta 
|trwać, pracować i umierać nad 
polskim morzem, jak polscy ry- 
bacy. 

Franciszek Lewandowski 


